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„Kiliński: 


S. Zawarski. 


TEMATY KRONIKI: Nieznany Nowy Świat (wę- 
drówka po Warszawie). Zdjęcia: K. Szczeciński. 

Powrót z emigracji (premier tzw. polskiego rządu 
emigracyjnego — w kraju). Zdjęcia: M. Wiesiołek. 
wrócił (przywitanie marynarzy polskich 
pływających przez wiele miesięcy na wodach Wietna- 
mu). Zdjęcia: W. Leśniewicz, J. Sowiński. 

Sport (pływanie, lekkoatletyka). Zdjęcia: H. Makare- 
wicz, K. Szczeciński. 

Ze świata: ZSRR (budowa nowej magistrali kolejo- 
wej w Średniej Azji, USA (pożar rafinerii najty. w 
Whiting), Francja (uruchomienie najwyższej na świe- 


RE cie kolejki linowej). 


Powrót do Polski premiera tzw. rządu emigracyjnego w Londynie — Hugona Hanke wywoła! 


popłoch w środowisku góry emigracyjnej. 


Na zapleczu -Nowego Światu powstało w 
ostatnich latach piękne osiedle mieszkanio- 
we, niczym nie przypominające ciasnych. 
brudnych podwórek, które ciągnęły się tu- 
taj w okresie przedwojennym. Słońce. po- 
wietrze, zieleń — rzadki dawniej gość war- 
szawskiej ulicy — objęły w  niepodzielne 
posiadanie ciche, spokojne uliczki, niezna- 
ne często przechodniowi Nowego Światu 


Największa na świecie rafineria nafty na- 
leżąca do „Standard Oił Company" w Whi- 
ting, w stanie Indiana stanęła w płomie- 


niach. Pięćdziesiąt osób odniosło ciężkie 
rany, dwie josoby zmarły. pożar zagrażał 
życiu dziesięciu tysiącom mieszkańców 
miasteczka. Ogień zlokalizowano, ale straty 
obliczane są na dziesiątki millonów dolarów 
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w „Domu Dziennikarza" w Warszawie odbyłź 
się konferencja prasowa, na której Hugon Hanke opowiedział zebranym jakie motywy ski 
niły go do przyjazdu, zapewniając że nie został porwany jak to roztrąbiła prasa emigracyjna 


JQd uwudziestu czterech lat na starcie wy- 
ścigu Wilanów — Warszawa stają najlepsl 
pływacy — długodystansowcy. W tegorocz- 
jych zawodach zwyciężyła znana mistrzyni 
Polski, Irena Werakso, która na trasie dzie- 
sięciu” kilometrów osiągnęła czas zaledwie 
o półtorej minuty gorszy od najlepszego 
zawodnika mężczyzny Czernika. Przepłynął 
on trasę w czasie 57 minut i 44 sekund 


duje się na wysokości 3800 metrów. Pierwsi 
pasażerowie wjechali na szczyt, który po raz 
pierwszy został zdobyty w r. 1818 przez 
polskiego poetę Antoniego Malczewskiego 


TYDZIE W FILMIE 


Festiwal filmów polskich w ZSRR 


W związku z obchodami 
Miesiąca Pogłębienia Przy- 
jaźni Polsko - Radzieckiej 
w pierwszych dniach paź- 
dziernika rozpocznie się w 
ZSRR Festiwal Filmów 
Polskich. Widzowie radziec- 
cy obejrzą podczas Festi- 
walu filmy „Pokolenie, 
„Opowieść Atlantycką" i 


Nowinki z WFF w Łod 


87  „Filmu* 
y  błyska- 
wiczne rozmowy z przed- 
stawicielami ekip  filmo- 
wych, realizujących nowe 
filmy fabularne. Obecnie 
chcemy do tych informacji 
dorzucić garść szczegółów, 
przy czym zajmiemy się 
jedynie obrazami produko- 
wanymi przez Wytwómię 
Filmów Fabularnych w 
Łodzi. 

Zacznijmy od filmów 
stosunkowo długo znajdu- 
jących się w realizacji, 
znanych naszym czytelni- 
kom z wielu artykułów i 
reportaży publikowanych w 
„Fiłmie”. Są to: sportowy. 
film „Zaczarowany rower* 
i barwna epopeja history- 
czna „Podhale w ogniu" — 
o pbwstaniu chłopskim pod 
wodzą Kostki Napierskie- 
go. Pierwszy z mich jest 
już gotowy do  rozpo- 
wszechniania, drugi ocze- 
kuje na kopię wzorcową. 
którą opracowuje się w 
Pradze — i-obw prawdo- 
podobnie jeszcze w tym 
roku ujrzymy na ekranie. 

Bkipa kostiumowego fil- 
mu  „Zemsta" wskutek 
choroby kreującego rolę 
rejenta Tadeusza Kondra- 
ia miała przerwy w 
zdjęciach i zrealizowała 
dopiero około połowy 
zaplanowanego metrażu. 
Obecnie zespół tego filmu 
dokonuje zdjęć , plenero- 
wych w Józefowie pod Ło- 
dzią mając w  perspekty- 
wie plenery w Niedzicy i 
resztę zdjęć w atelier. 

Również około połowy 
zaplanowanego metrażu 
zrealizowała ekipa filmu 
„Syrena 'warszawska* re- 
żyserii Tadeusza  Makar- 
czyńskiego. Zdjęcia płene- 
rowe w Rucianem na Ma* 
zurach ukończone zostaną 
jeszcze w bieżącym mie- 
siącu. 

Nasz pierwszy film lot- 
niczy „Sprawa pilota Ma- 
resza" według powieści 
Jamusza Meissnera w reży- 
śerii Leonarda Buczkow- 
skiego jest majbardziej 2a 
awansowany 'w produkcji. 
Zespół filmu powrócił już 
2 plenerów, które filmo- 
wano na warszawskim lot- 
misku Okęcie oraz w Lę- 
borku i Szczecinie i wzno- 
wił zdjęcia atelierowe w 
Łodzi. 


„Karierę* oraz, najcelniej- 
sze wznowienia obrazów 
dawniej wyświetlanych. Or- 
ganizatorzy Festiwalu zapro- 
sili do Związku Radzieckie- 
go delegację polskiej kine- 
matografii. Dalsze szczegó- 
ły o Festiwalu Filmów Pol- 
skich w ZSRR i skład de- 
legacji podamy za tydzień. 


1 wreszcie parę słów u- 
zupełnienia „o  „najmłod- - 
szym dzieckaf? WFF w Ło- 
dzi — „Karierze Nikodema 
Dyzmy”. Film ten reali- 
zują wspólnie dwa zespoły 
twórcze reprezentowane 
przez scenarzystę Ludwika 
Starskiego i reżysera Jana 
Rybkowskiego. Sztab twór- 
ców uzupełniają: Włady- 
sław Forbert — operator, 
Anatol  Radzinowicz — sce- 
nograt, Zygmunt Szyndler 
i Tadeusz Karwański — 
kierownicy produkcji, W 
roli głównej wystąpi Adolf 
Dymsza; obraz będzie fil- 
mowany na taśmie czarno- 
białej. 

W. następnym numerze 
„Filmu* podzielimy się z 
czytelnikami  wiaclomościa- 
mi o stanie produkcji fil- 
mów  kukiełkowych i ry- 
sunkowych. 


Szlachta na koniach defiluje 
przed kamerą operatora fil 
mu pt: „Podhale w ogniu 


Scena z filmu „Syrena war- 
szawska”, opowiadającego o le- 
fendarnych ppezątkach W-wy 


Ekipa sportowego filmu „Za- 
czarowany rower" filmuje na 


trasie W—Z w Warszawie 


CONGRESS OF FIAF IN WARSAW 
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W PRZEDEDNIU KONGRESU FIAF 


asz wiek oglądał marodzi- 
N ny nowej sztuki. Żyją jesz- 

cze ci, którzy byli pierw- 
szymi na świecie widzami filmo- 
wymi. Jeden. z historyków filmu 
porównał ich kiedyś do owych 
legendarnych Greków, mieszkań- 
ców „Attyki i Beocji, którzy pew- 
nego dnia zauważyli, jak (przed 
ich domami zatrzymał się wóz, a 
następnego ranka byli świadka- 
mi pierwszego na świecie przed- 
stawienia teatralnego. Ale nie 
znamy sztuk, z którymi jeździł 
w swym pierwszym na świecie 
tournóe teatralnym legendarny 
"Thespis. 


To, że znamy pierwszy film 
Lumiere'a, jest tylko dziełem 
przypadku, mimo że od narodzin 
sztuki filmowej dzielą nas 
wieki, lecz (tylko lat sześćdzie- 
siąt. Nie od razu bowiem uświa- 
domiono sobie (konieczność zbie- 
ramia czegoś tak niepozornego | 
tak trudnego do skojarzenia z 
ustałonymi pojęciami o _ dziele 
sztuki, jak rolki taśmy fitmowej, 


Gdy iwreszcie zrozumiano, że te 
lekceważone z początku zwoje 
taśmy celuloidowej są cennym 
źródłem i dokumentem powsta- 
jącej historii filmu, że stanowi 
podstawę maukową prac teorety- 
ków i niezastąpioną lekcję dla 
nowych pokoleń twórców — by- 
ło już (trochę późno. Dziś wia- 
domo, że niektóre pierwsze fil- 
my zaginęły bezpowrotnie. Op- 
tymiści jednak twierdzą, że 
wiele jeszcze da się nadrobić 
w tej dziedzinie, odszukać i od- 
kryć filmy zagubione gdzieś 
na strychach i w zapomnia- 
nych magazynach producentów. 
Ci optymiści to twórcy i pracow- 
nicy coraz liczniej powstających 
we wszystkich krajach muzeów 
kinematografii i archiwów  fil- 
mowych. 


Pierwsze archiwa i filmoteki 
powstawały równie samorzutnie 
jak pierwsze kluby dyskusyjne i 
ośrodki intelektualne  entuzja- 
stów nowej sztuki, 


Nie było łatwym zadaniem po- 


| wołać do życia te mowe placów- 


ki maukowe i kulturalne, (któ- 
rych 'ważności i konieczności ist- 
nienia dla dalszego rozwoju sztu- 
ki filmowej wielu wówczas nie 
rozumiało i mie rozumie jeszcze 
do dziś Wymagało to przede 
wszystkich dużych funduszów, 


Broszura o Festiwalu Filmów Radzieckich 


gdyż taśma filmowa jest przed- 
miotem bardzo trudnym do prze- 
chowania, nieodpornym na wszel- 
kić zmiany atmosferyczne, jed- 
nym z najmniej trwałych dzieł 
sztuki, delikatniejszym od por- 
celany, płótna, papieru.” Dlatego 
pierwsze filmoteki (powstały w 
tych krajach, gdzie nowopowsta- 
jąca sztuką stworzyła sobie moc- 
ną bazę materialną — były to 
przeważnie magazyny filmów 
przy wielkich wytwórniach w 
takich państwach, jak: Francja, 
Anglia, Niemcy, Stany Zjedno- 


Tak wyglądała scena jednego z pierwszych filmów 


pod tytułem: „Gra w karty", Dziś 

Te pierwsze filmoteki zaczęły 
z biegiem lat zbierać filmy mie 
tylko produkcji swojej i swojego 
kraju — lecz wszystkie. Organi- 
zacją filmotek zajęli się historycy 
i teoretycy filmu, przekształcając 
je powoli w placówki muzealne 
o znaczeniu i charakterze mię- 
dzynarodowym. Zaczęto też od- 
czuwać coraz większą potrzebę 
wzajemnego udostępniania sobie 
cennych pozycji tych zbiorów, 
potrzebę wymiany doświadczeń i 
obserwacji. 

Pierwsze kontakty doprowa- 
dziły do utworzenia w roku 1938 
Międzynarodowej Federacji Ar- 
chiwów Filmowych, której człon- 
kami — założycielami były właś- 
nie te filmoteki. 

Cele i zasięg działania nowo- 
powstałej Federacji z biegiem 
czasu wyszły daleko poza ra- 


my tylko wymiany filmów i po- 
rozumienia, 

Zasadą, która od początku kit 
ruje działalnością Federacji, jest 
stwierdzenie, że „film jest dzie- 
łem sztuki i powinien być w 
związku z tym uważany za do- 
bro kulturalne o charakterze na- 
rodowym i _ międzynarodowym. 


Dlatego FIAF (skrót nazwy „Ft 
deration Internationale des Ar- 
chives du Film") domaga się prze- 
de wszystkim, by filmy były chro 
nione jak wszystkie dzieła szt 
ki, i stara się, aby wszystkie pań- 
stwa i rządy uznały tę zasadę. 


Ludwika Lumićre'a 
to cenny dokument narodzin kina 


Istotnym celem FIAF-u, we- 
dług statutu, jest pełnienie funk- 
cji pośrednika i łącznika między 
filmotękami oraz ułatwianie im 
pracy. FIAF ma obowiązek do- 
starczać informacji o krajach 
nie będących członkami organi- 
zacji oraz popierać ich wysii 
ki zmierzające do utworzenia 
filmotek tam, gdzie dotąd one 
nie istnieją. 

Utworzono stałe biuro Fede- 
racji z siedzibą rw Paryżu i po- 
stanowiono zwoływać doroczne 
kongresy, na których przedstawi- 
ciele stowarzyszonych  filmotek 
będą składać sprawozdania ze 
swej działalności. 

Prawie wszystkie archiwa fil- 
mowe zajmują się dzisiaj nie 
tylko zbieraniem, konserwacją i 
naukowym katalogowaniem sa- 
mych filmów, lecz również zbie- 


rają i przechowują wszystkie 
inne materiały dotyczące filmów, 
jak: recenzje i wycinki prasowe. 
książki o filmie, scenariusze, 
roczniki filmowych pism facho- 
wych, fotosy itp. Na tej zasa- 
dzie FIAF płanuje uruchomienie 
biura badań historycznych, mię- 
dzynarodowej placówki, która 
na podstawie materiałów róż- 
nych filmotek spisze i opracu- 
je dla historyków filmu odpo- 
wiednią dokumentację. Biuro to 
będzie publikować komunikaty 
o rezultatach swych badań w 
czołowych pismach filmowych. 
Praca filmotek łączy się ści- 
śle z pracą klubów filmowych 
i ośrodków dyskusyjnych ludzi 
interesujących się filmem. Fil- 
moteki są organizatorami poka- 
zów retrospektywnych z historii 
filmu, popularyzując w ten spo- 
sób najwybitniejsze dzieła kine- 
matografii. . 


Wszystkie filmy, których po- 
kazy organizuje filmoteka będą- 


ca członkiem FIAF-u, muszą być . 


wyświetlane bez żadnych opłat. 


Jest to drugą naczelną zasadą: 


FIAF-u — podkreślającą wyłą- 
cznie kulturalne cele tej organi- 
zacji. 

Polska jest członkiem FIAF-u 
d roku 1946. Przedstawiciel ma- 
szej 

jest już wiele 

wodniczącym zarządu Federacji. 
Dotychczas archiwum polskie 
mieściło się w Łodzi pl 
Państwowej Wyższej Szkole Fil- 
mowej, lecz działalność jego ze 
względu ma szczupłość pomiesz- 
czenia, brak fachowców — była 
mocno ograniczona. Niedawno 
utworzone zostało w Warszawie 
Centralne Archiwum Filmowe, 
które przejmie i opracuje nauko- 
we filmy archiwalne z Łodzi i 
którego działalność wypełni do- 
tychczasowe dotkliwe braki w 
tej dziedzinie. 

Na _ dorocznym _ kongresie 
FIAF-u, któgy w tym roku od- 
bywać się będzie w Warszawie 
w dniach od 25 do 30 września, 
filmotekę polską reprezentować 
będzie nowa placówka nauko- 
wa. Jej ambitne zamiary i plany 
na_ przyszłość interesują wszyst- 
kich tych, którym bliska jest 
sprawa rozwoju badań nad sztu- 
ką filmową. 


LILIANA GIELNIEWSKA 


Nowy program panoramiczny 


Gdy będziesz szedł do kina 
na jeden z: filmów testiwalo- 
wych pamiętaj, by zaopatrzyć 
się w specjalne wydawnictwo, 
które ukazało się w związku z 
VIII Festiwalem Filmów Ra- 
dzieckich. Jest to bogato ilu- 
strowana barwna broszura, za- 
wierająca omówienia filmów 
festiwalowych, sylwetki twór- 
ców | aktorów 1 ich wypowie- 
dzi o filmach, dane o rozwoju 
kinematografii radzieckiej oraz 
informację o nowych filmach 
radzieckich, które ukażą się 
sa naszych ekranach po festi- 


ARCHIVES DU FILM 


w kinie 


W _ Warszawskim _ kinie 
„Śląsk* wyświetlany jest o- 
becnie drugi z kolei doświad- 
czalny program panoramiczny 
zrealizowany przez Wytwór- 
nię Filmów Dokumentalnych 
w Warszawie podczas V Świa- 
towego Festiwalu Młodzieży 1 
Studentów. Należy jednak ża- 
łować, że nasz drugi film sze- 


„Śląsk 


rokoekranowy jest mniej u- 
dany od poprzedniego, aczkol- 
wiek bogaty temat przeżyć fe- 
stiwalowych wcale tego nic 
usprawiedliwia.  Pocieszamy 
się, że to dopiero początki, 
i mamy nadzieję, że następne 
filmy zrealizowane nową tech- 
niką będą lepsze. Nasi twór 
cy zapewne się rozkręcą w 
panoramie... 


Archiwum Filmowe działa 


Centralne Archiwum  Filmo- 
we zorganizowało w Warsza- 
wie cyk pokazów klasycznych 
filmów radzieckich okresu 
niemego i dźwiękowego (do 
1938 r.). W czasie od 8 do 22 bm 
wyświetlono dla_ członków sto- 
warzyszeń twórczych i praco- 
wników instytucji kulturalnych 
simy: „Pancernik Potiomkin", 
„Szczątek imperium", „Burza 


AU CONGRES DE LA FIA 


nad Azją”, „Aleksander New- 
ski”, „Delegat foty! 
KA 


„Cyrk", 

Śmieje: Matka" i. „Zlemia” 
Pokazy poprzedzone były pre- 
lekcjami. Przegląd ten _ jest 
inauguracją stałych imprez 
tego typu, które planuje orga- 
nizować nowa placówka fil- 
mowa. 
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lak silnie wyrażają pragnienie zachowania pokoju tak często spotykane w polskich kronikach filmowych obrazy dzieci 


PARĘ MYŚLI I POZDROWIENIA PRZYJACIOŁOM 


rzypomina mi się następu- 

jący fakt. (W roku 1935 do 

lMoskwy przyjechał znany 
pisarz francuski, komunista Hen- 
ri Barbusse. Ze względu na zły 
stan zdrowia nie mógł on od ra- 
mu ruszyć w drogę, by zwiedzić 
Związek Radziecki. Wobec tego 
od pierwszego dnia zaczął oglą- 
dać wszystkie filmy dokumental- 
ne i kroniki filmowe. Spędziłem 
z mim 'wówczas siedem wieczo- 
rów 'w sali projekcyjnej naszej 
wytwórni. Na ekranie przesu- 
wały się filmy dokumentalne 
obejmujące cały obszar kraju, 
od Morza Kaspijskiego do Ocea- 
nu Spokojnego. Przez ekran 
przeszły setki i tysiące metrów 
taśmy, a IBarbusse domagał się 
ciągle więcej i więcej. 

'W jakiś czas potem Barbrisse 
opowiadał jak zwiedził cały masz 
kraj.. przed ekranem. A była to 
wędrówka mie tylko w teraźniej- 
szość, ale i w przeszłość, ponie- 
waż zobaczył filmy obejmujące 
wiele lat historii Kraju Rad, 

Zawsze wspominając ten fakt 
myślę o olbrzymim znaczeniu 
fibnu dokumentalnego, o jego 
roli we wzajemnym poznawaniu 
się narodów. 

W Moskwie często odbywamy 
«takie filmowe wędrówki po Pol- 
sce. Nasz kolektyw w Centralnej 
Wytwómi Filmów  Dokumental- 
nych w Moskwie regularnie 0- 
gląda najświeższe polskie kro- 
niki. 

Często wykorzystujemy tema- 
ty polskie jw naszej kronice 
wychodzącej jw 2000 kopii. Nie- 
które tematy polskiej kroniki fil- 
mowej ukazują się w „Lenin: 
gradzkiej Gazecie Filmowej" 
oraz 'w kronikach innych wy- 
twórni. Duża ilość widzów ra- 
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dzieckich obejrzała film doku- 
mentalny „Warszawa* oraz. krót- 
kometrażówki. 


iPragnąłbym podzielić się tu 

krótko swoimi myślami o pol- 
skiej kronice filmowej. 

ZAANTERESOWANIE 

SZCZEGÓŁEM 

i jego pełne, ostre pokazanie na 

ekranie wydaje mi się jedną z 

najbardziej _ charakterystycznych 


sznie stwierdził, „że 
uch! szczegół (wart jest 
tyle co artystyczny obraz", I 


rzeczywiście, jak silnie np. wy- 
raża. pragnienie pokoju 
z kroniki filmowej nr 31: 
oficer trzymający na rękach 
spokojnie śpiące dziecko; albo 
inne ujęcie: na Placu Stalina 
przed Pałacem Kultury dzieci 


bawią się i z piasu budują 
swój „Pałac". Obraz ten wzbu- 
dza myśli o przyszłości tych 


dzieci, które gdy podrosną będą 
same budować podobne pałace. 

"Tego rodzaju szczegóły uchwy- 
cone i przeniesione na ekran 
SZ kronikę czytelną i cieka- 


Wiele ciekawych. ujęć widzie- 
liśmy w kronikach filmowych z 
przebiegu Festiwalu, szczególnie 
zdjęcia ilustrujące nastrój u- 
czestników Festiwalu. Mamy tu 
i surowe, skupione oblicza lu- 
dzi podczas wiecu z okazji 
dziesięciolecia tragedii  Hiroszi- 
my, i iwesołych, pełnych rado- 
ści życia tancerzy „Perenicy*, 
i pełen gościnności i troski stu- 
sunek warszawiaków do chłnp- 
ców i dziewcząt 114 kraiów 
świata. 


Już przed Festiwalem rozpo- 
częliśmy pracę mad filmem fe- 
stiwalowym razem z naszymi 
polskimi kolegami. Pragnę pod- 


wymienić operatora  Szczeciń- 
skiego, zwanego praez nas „mi- 
strzem szczegółu”. 

Jedna z istotnych cech pol- 
skiej kroniki to ukazanie czło- 
wieka i szacunku dla człowieka. 

Ten moment znalazł szczegól- 
nie silny wyraz we wspomnia- 
nym już filmie „Warszawa”, Po- 
stać jednego z budowniczych 
stolicy, murarza Krzemińskiego, 
wiąże poszczególne epizody te- 
go filmu. A ma naszych oczach 
wnuk Krzemińskiego — rośnie 
wraz z ukochaną Warszawą. 
I właśnie dlatego, że los miasta 
pdkazany jest nierozerwalnie z 
losem jego mieszkańców, film 
oddziałuje szczególnie mocno. 

W polskiej kronice fiimowej 
są postacie chłopa i inteligenta, 
marynarza i artysty. 

Szkoda, że w ikronice filmowej 
prócz słów spikera nie słychać 
mowy ludzkiej. Mam na myśli 
nagranie słów żywych, konkret- 
nych ludzi. Błąd polega na tym, 
że postaci tych jest za mało. 

Głównym zadaniem kroniki 
filmowej, według mnie, jest po- 
kazanie osiągnięć, propagowanie 
wszystkiego co nowe i postępo- 
we. Ale jednocześnie kronika po- 
winna aktywnie przeciwdziałać 
wszelkim  niedociągnięciom. Z 
tego pumktu widzenia bardzo 
nam się spodobał temat kroniki 
nr 28, krytykujący niedociągnię- 
cia przy budowie szpitala w Lu- 
blinie. Podobne krytyczne ujęcie 
widzieliśmy również w- innych 
kronikach filmowych. "To wska- 


zuje ma jeszcze jedną dodatnią 
stronę polskiej kroniki filmowej. 


AKTYWNY STOSUNEK 
DO ŻYCIA 

Duże znaczenie ma w kronice 
tekst mówiony. Znajduje to wy- 
raz w wysokim kunszcie autora 
tekstów, Karola Małcużyńskiego. 
Jego tekst uzupełnia obraz fil- 
mowy. Małcużyński potrafi prze- 
mówić lakonicznie i ostro, nie po- 
wtarza się, ale poważnie wzboga- 
ca obraz zdjęciowy. Wysokiej 
klasy publicysta prasowy osiąga 
również w kronice filmowej to, 
że każde jego słowo działa jak 
obraz. 

Dużo można, powiedzieć o pra- 
cach reżysera iBossaka, o jego 
krótkometrażowych filmach pu- 
blicystycznych, 'wićle o _ekspery- 
mentalnych filmach Munka, o 
dokładnym i jasnym języku mon 
tażowym Kaźmierczaka i o wie- 
lu innych pracach. 

W okresie tnwania Festiwalu 
podczas spotkania dokumentali- 
stów operator Wohl serdecznie 
mówił 0  maszej Centralnej 
Wytwórni Filmów  Dokumen- 
talnych w Moskwie. Nazwał ją 
„matką polskiej kroniki filmo- 
wej". Wspominał lata kiedy ope- 
ratorzy polskiej armii wyzwo- 
łeńczej pracowali ramię w ramię 
z frontowymi operatorami armii 
radzieckiej. Jesteśmy szczęśliwi, 
że nasze doświadczenia pomogły 
i pomagają nadal walczyć o 
wspólne sprawy. A doświadcze- 
niami swoimi wzbogacamy się 
nawzajem. Nasza przyjaźń, przy- 
jaźń polskich i radzieckich do- 
kumentalistów będzie nadal roz- 
wijać się i umacniać. 

ROMAN GRIGORIEW 
Reżyser filmowy (Moskwa) 


ajbliższe lata przyniosą 
Nomi ilościowy rozwój 

produkcji filmów  fabular- 
nych w ZSRR. W latach 1955-56 
wyprodukowanych zostanie we 
wszystkich wytwórniach Związ- 
ku Radzieckiego ponad 200 fil- 
mów fabularnych, przeważnie 
barwnych. W roku bieżącym mu- 
każe się na ekranach 65 nowych 
fiknów fabularnych, z których 
16 jest już ukończonych. 


W najbliższym więc czasie mi- 
łośnicy filmów będą mogli zoba- 
czyć dużą ilość nowych koloro- 
wych obrazów radzieckich. Mię- 
dzy nimi znajdują się talkie po- 
zycje, jak: „Ku nowemu brzego- 
wi* — według powieści Łacisa, 
„Gwiazdy na skrzydłach" — film 
o życiu słuchaczów oficerskiej 
szkoły lotniczej, „Żona" — film 
© miłości przezwyciężającej cięż- 
kie próby życia, „Gdy nadcho- 
dzi wieczór" — film estoński, 
„Księżna Mary" — według Ler- 
montowa i wiele innych. 

Duża część filmów, wyprodu- 
kowanych w tym roku, poświę- 
cona będzie tematyce współcze- 
snej. 


'W produkcji znajdują się: 
film o młodym estońskim ro- 
botniku pt. „Szczęście Andrze- 
ja" oraz film oparty ma „Notat- 
kach agronoma"* Tendiakowa pt. 
„Ziemia i ludzie", 


W toku są zdjęcia do 
filmów:  „Matka* — ' według 
Gorkiego, „Poemat  pedagogicz- 


ny" — według Makarenki, „Wio- 
senne przymrozki* — według. 
moweli Blaumana. 

'Dałeko posunięta jest już pro- 
dukcja szekspirowskich filmów: 
„Wieczór trzech Kkróli* i „Otel- 
lo". 


W realizacji znajduje się obec- 
nie pięć komedii filmowych i 
sześć filmów muz, „ które 
wejdą jeszcze w tym roku na 
ekrany. 


Rozpoczęto też zdjęcia do fil- 
mów, których produkcja zakoń- 
czona zostanie w następnym 


statnio moskiewska Wy- 

twórmnia Filmów Naukawo- 

.Popularnych wypuściła film 
pt. „Pierwsza jw świecie" (reż. D. 
Bogolepow i ID. Antonow) o uru- 
chomionej przeszło rok temu 
pierwszej atomowej elektrowni 
Akademii INauk ZSRR. 


Choć film jest krótkometrażo- 
wy (trwa zaledwie 20 minut), 
pozwala jednak doskonale zorien- 
tować się (w całości pracy tej nie 
mającej dotąd _ precedensu w 
dziejach techniki — elektrowni. 
Widz razem z operatorem filmo- 
wym odbywa  pouczającą wę- 
drówkę po gmachu el t 

'Na fasadzie trzypiętrowego bu- 
dynku skromny napis: „Akade- 
mia Nauk ZSRR — Elektrownia 
atomowa*, Dostawszy się do wnę- 
trza podążamy za kamerą do 
głównej sali, w której znajduje 
się serce budynku — reaktor, 
czyli kocioł atomowy. Realizato- 
rzy objaśniają w przystępny, 
obrazowy sposób skomplikowane 
procesy zachodzące w reaktorze. 

Widzimy jak atomowe mate- 
riały wypełniają tzw. kanały ro- 
bocze, zmiany. zachodzące w ko- 
ve, przebieg reakcji cieplnej po- 
działu jąder uranu. Z sali, gdzie 
znajdują się 'kabiny parogene- 


Jednym z najnowszych radzieckich filmów jest „Szerszeń", oparty na 
znanej powieści Voynich, a opowiadający o romantycznych dziejach człon- 
ka nielegalnej organizacji wołnościowej we Włoszech w XIX wieku 


roku. 'W ich liczbie znajduje się 
historyczny film „Prolog", któ- 
rego tematem jest rewolucja 

1805 roku.” 

W przyszłym roku wejdą 
na ekrany kin takie filmy, 
jak: „Cichy Don" ług 
Szołochowa, „Pierwsze radości” 
i „Nadzwyczajne lato" — według 
Fiedina, „Za władzę radziecką: — 
według Katajewa, „Dwaj kapi- 


tanowie* — według Kawierina, 


nina, „Bałtyckie niebo" — we- 
dług Czukowskiego, „Powieść o 
dyrektorze MTS i naczelnym 
agronomie"* — według Nikołaje- 
wej i wiele, wiele innych. 
Kilka filmów realizowanych w 
roku przyszłym będzie poświęco- 
nych zagospodarowaniu nowych, 


sozległych. obszarów ZSRR. Bę- 
dą to: „Step woła”, „Na wgysu- 
niętej placówce" komedia 
„Niespokojna wiosna". 

Polskich miłośników _ radziec- 
kiej sztuki filmowej szczególnie 
zainteresuje znajdujący się w 


Z serii filmów biograficznych 
ukażą się także na ekranach 
„Iwan Franko", „Szalapin* i 
„Czajkowski, 

iRadzieckie wytwórnie przygo- 
towują adaptacje takich dzieł li- 
teratury klasycznej, jak: „Wojna 
i pokój" i „Niedziela" — według 
Tołstoja, „Co robić"! — 
Czernyszewskiego, „Don Kichot" 
— według Cervantesa | inne. 

'Bardzo bogato przedstawiają 
się zamierzenia twórcze dotyczą- 
ce nowych scenariuszy. 

Koreański pisarz Kim Wan Ku 
i radziecki pisarz Pierwiencew 
pracują nad scenariuszem f.lmo- 
wym, poświęconym przyjaźni ra- 
dziecko-koreańskiej. Roboczy ty- 
tuł brzmi: „Jutrzenka na wscho- 
dzie”. Film ten będzie wspólną 
produkcją wadziecko-koreańską. 

Hinduski pisarz Abbanu pracu- 
je nad scenariuszem na podst 
wie książki rosyjskiego podróżni 


« ka A. Nikitina. 


Z pewnością zainteresuje 
dzów kinowych "wiadomość, że 
radziecka  wytwómia „Mostilm” 
realizuje dwa filmy panorami- 
czne. 


Sądzimy, że do tego czasu 
przygotowane zostaną w Polsce 
kina, które umożliwią naszym 
widzom obejrzenie tych cieka- 
wych pozycji. 

Z przedstawionych zamierzeń 
radzieckiej kinematografii widać 
olbrzymi rozwój produkcji fil- 
mów fabularnych. Należy się 
spodziewać, że na naszych ekra- 
nach ujrzymy 'wikrótce wiele no- 
wych 1 ciekawych filmów ra- 
dzieckich. 


RADZIECKI FILM 


Pierwsza radziecka elektrownia atomowa. Na zdjęciu: górna część reaktora 


ratorów, przenosimy się piętro 
niżej do sali pomp. 

Oto wreszcie jesteśmy 'w ka- 
binie dyspozytora. Za pulpitem 
dwóch  inżynierów-dyspozytorów. 
Dokładne przyrządy, bezbłędnie 
funkcjonujący system sygnaliza- 
cyjny „zawiadamia" ich o różne- 
go rodzaju odchyleniach od pra- 
widłowego procesu technologicz- 
nego. 

W końcowej części film infor- 
muje o różnorodnych formach 
wykorzystania uzyskanej energii 
elektrycznej: zwiększa się wy- 
dajność pracy w warsztatach fa- 
bryk włókienniczych, na fer- 
mach kołchozowych zostają uru- 
chomione dojarki elektryczne, 'w 
miastach i wsiach zapalają się 
tysiące świateł. 

Film „Pierwsza 'w świecie* do- 
biega 'końca. Widzowie oglądali 
pierwszą w świecie przemysłową 
elektrownię, gdzie źródłem ener- 
gii jest nie spałany węgiel, nie siła 
wody, lecz oswobodzona energia 


atomu. Twórcy filmu dali moż- 
ność przekonać się szerokim 
rzeszom publiczności kinowej, 


jak radziedka mauka opierając 
się na potężnym  pizemyśle 
stworzyła warunki pokojowego 
wykorzystania energii atomowej. 
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Przedszkolaki 
udadzą się w... 


niezwykłą 


Bggee la, mAiczwykia podróże 
pierwszym polskim filmem ku- 
dletkowym, przeznaczonym specjalnie 
dla dzieci najmłodszych, ściśle — 
dla przedszkolaków. Adreś ten w; 

magał specjalnego scenariusza, © w; 
jątkowo  nieskomplikowanej' akcji 
i wyraźnym, prostym sensie morał 

nym.  Dlalego też „Niezwykła po- 
dróż" toe krótka opowiastka o za- 
bawkach, które  zmałazły balonik 
'i przy pomocy owego balonika od- 
były podniebną podróż. / Autorkami 
scenariusza są: Janina _ Porazińska 
i reżyserka filmu Tamara Badzia- 
nówna. 

Konieczność prostoty treści l 
kich innych elementów _ podpowić 
działa jzatorom pomysł przeko! 
sultow: 


duże zainteresowanie, a ich reakcja 
wpłynęła w znacznym stopniu na 
ogólną koncepcję realizatorską, m. in. 
na to, że „Niczwykłą podróż"” posta: 
nowiono zrealizować bez dialogów, 
bez płosenek i bez komentarza. 


Na decyzji tej zaważyły również 
spostrzeżenia  przedszkolanek, które 
stwierdziły, że uwaga dzieci ma pro- 
jekcji filmowej skupia się niemal 
wyłącznie na obrazie. Stąd też dźwięk 
może spełniać jedynie rolę pomocni- 
czą | to tak, aby nie odrywać uwagi 
młodocianego widza od obrazu. 

Wzgląd na czytelność, prostotę 
1 jednoznaczność treści filmu podyk- 
tował jego twórcom posługiwanie się 
najprostszymi środkami wyrazu. 
Zrezygnowano więc z umownych 
skrótów, przeskoków czasowych i po- 
sługiwania się zmiennymi planami. 
Wysiłek reżyserski poszedł w kie- 
runku _ utrzymania przejrzystości 
i plynności elementów  treściowych 
i płastycznych, uzyskania maksimum 
wyrazu kukiełek poprzez  zróżnico- 
wanie poszczególnych postaci m. ln. 
ż misia i „pozytyw 
|. Utrzymanie wszystkie- 
go w pogodnym nastroju było gł6' 
nym  zależemiem reż. Badzianówn: 

Postacie więc są wyraziste | jedno- 
znaczne i żeby tę wyrazistość wzmóc 
— kukiełki poruszają się w tle poz- 
bawionym szczegółów, które by mo- 
gły odciągnąć uwagę dziecka. Nale- 
ży tu dodać, że prostocie konwencji 
plastycznej odpowiada prostota fak- 
tury postaci i tła, wykonanych wy- 
łącznie z drzewa i płótna. 

Nad uzyskaniem jasności, a przede 
wszystkim wyrazistości pierwszego 
planu, miał pieczę operator filmu 
Leszek Nartowski, który zastosował 
wiele ruchów kamery. Niejednokrot- 
nie kamera spełniali w „Niczwykiej 
podróży” rolę marczyciela _demon- 
strującego. jak w elementarzu, któ- 
re miejsca należy zauważyć i poznać 
bliżej. 

Specjalne zadanie posiada w filtaie 
ilustracja muryczna, skomponowana 
przez Zbigniewa Turskiego. W „Nie- 
zwyklej podróży" bowiem jedynym 
dźwiękiem jest muzyka, która ilu- 
struje wydarzenia. Założeniem mu- 
zyki jest tu idcalna zgodność dźwię- 
ków instrumentalnych z ruchem obra- 
zu | pogiębienie w kilku momentach 
nastroju. 

„Niezwykła podróż" jest filmem 
eksperymentalnym i jednocześnie — 
jak to się często zdarza — dzielem 
głównie debiutantów. Zarówno reż. 
madzianówna, jak i operator Narto- 
wski — to realizatorzy po rax płerw- 
szy próbujący _samodzicinie swych 
zdolności w filmie _ kukiełkowym. 
Również dla Janiny Porarińskiej tllm 
jest debiutem scenariopisarskim, przy 
czym scenariusz „Niezwykłej podró- 
ży: te nie adaptacja, lecz dzieło ory- 
ginalne. 

Oprócz autorki projektów plastycz- 
nych H. Bielińskiej pomagali diebiu- 
tantom reż. Włodzimierz Haupe I ope- 
rator Jerzy Kotowski, opiekunowie 
artystyczni filmu. 

Produkcja  „Niezwyklej podróży" 
rozpoczęła się w styczniu br., zajęcia 
nakręcona w maju i czerwcu. Obec 
nie film znajduje się na ukończeniu 
i jeszcze w roku bieżącym będzie go- 
towy do rozpowszechniania. 

u. 1. 


Laieczki z nowego 
filmu kukiełkowego „, 
kla podróż” reżyserii T. Ba- 
dzłanówny. Projekty plastycz- 
ne opracowała H. Bielińska. 
Zdjęcia wykonał operator L. 
Nartowski. 


szyscy teraz mówimy o 
stereofonii. 


miewająco rośnie. | Nodlzy do- 
kumentalny film pokazany na 


tegorocznym festiwalu filmowym. 


w Cannes posiadał tzw. płastycz- 
ny dźwięk. 

Co to jest właściwie owa ste- 
reofonia i jak' wytłumaczyć jej 
sukcesy? 

Sprawa polega na tym,że zwy- 
kły dźwięk, który słyszymy do 

k SR w kinie, radiu czy na pły- 
— przekazuje nam rejestr 
ię tak, jak słyszy człowiek 
głuchy na jedno ucho. Może on 
mieć doskonały słuch, ostry i se- 
lokalizacja dźwięku i jego źródło 
w. przestrzeni, jego plastyka, nie 
mogą być dla jednouchego do- 
stępne. Dlatego zwykły dźwięk 
w kinie nadawany z jednego 
głośnika nie może być w pełni 

naturalny. 

Stereofonią nazywamy takie 
przekazywanie dźwięku, które 
podaje wszystkie walory brzmie- 
nia craz pozwala na dokładne 
rozpoznanie miejsca jego go- 
wstawania. 

Jeszcze 'w lątach przedwojen- 
nych. — w Moskwie, Filadeki 
w. innych ośrodkach technicz- 
nych demonstrowano z powodze- 
niem rozwiązanie metod prze- 
strzennego przekazywania dźwię- 
ku. Doświadczenia dokonywano 
w sposób następujący: 

Słuchacze zapraszani byli do 
sali przedzielcnej na dwie części 
lekką | nieprzezroczystą tkaniną, 
spoza której dochodziły cdgłosy 
*%rzątających się csób, które wy- 
konywały różne czynności. jak 
np. przestawianie krzeseł, prze- 
suwanie stołów, prowadziły roz- 
mowy itp. Następnie dochodziły 
odgłosy strojenia instrumentów. 
"Było oczywiste, że za kotarą 
znajduje się symfoniczna orkie= 


STEREOFONIA w FILMIE 


Napisal specjalnie dla „Filmu* 
IGOR GUNGER 
operator dźwięku Wytwórni Filmów Dckumentałnych w Moskwie 


Stereofonia w filmie: 
reg głośników: w miarę 
dźwięku na ekranie 


ny jest kolejno przez głośniki 


klarnet, z prawej cdpowiedziała 
mu trąbka. Skrzypce, wiolonc:e- 
la, altówka — dźwiękiem strun 
dawały znać o sobie z różnych 
stron. W końcu wszystko ucich- 
ło. W środku sali rozległo się 
stukanie batuty o pulpit dyry- 
genta i... po chwili rozbrziniała 
pełną barwą orkiestra symfoni- 
czna. W czasie trwania koncertu 


następowały po sobie różne frazy” 


obejmujące pełne tutti orkies: 


we lub partie poszczególnych 
grup instrumentów, wreszcie 
fragmenty solowe. 


Po zakończeniu koncertu. usu- 
nięto zasłonę i okazało się, że w 
drugiej części sali — zamiast or- 
kiestry znajdowało się kilka 
głośników rozstawionych w pe- 
wnych ódległościach od siebie. nit 
całej szerokości sali. 

Orkiestra znajdowała się w 


WupoKUU 3KDAN 
Hopm. 2 


jadący samochód): dźwięk 


za szerokim ekranem umieszczony jest sze- 


przesuwania się źródła 
lukowa: 


opatrzone numerami 1, 2, 3 


kilka kilometrów od sali, w któ- 
rej odbywał się eksperyment. 
Mikrofony były rozstawione do- 
kładnie tak, jak głośniki w sali 
gromadzącej słuchaczów. Każdy 
z mikrofonów był połączony 
osobnym kablem przez. osobny 
wzmacniacz z. odpowiednim gło- 
śnikiem. Eksperyment ten poka- 


zał pełne możliwości i doskonały: 


efekt stereofanii. 

Na marginesie wspomnieć na- 
leży, że system ten został zasto- 
sowany przez radzieckich specja- 
listów przy radiofonizacji sali 
kongresowej Pałacu Kultury i 
Nauki w Warszawie. 

Stereofonia w kinematografii 
pojawiła się wraz z szerokim 
ekranem. Tutaj dźwięk stereofo- 
niczny stał się nieodzowny. Je- 
żeli stereofonia "noże istnieć i 
dawać doskonałe efekty sama 


mu na norma!nym "ekranie; to' 
e można sobie wyubrazić. sze- 
rokiego ekranu bez plastycznego 
dźwięku. 

Szeroki ekran „daje wraż 
przestrzeni ji 


dło. W przeciwnym wypadku 


"powstaje efekt  nienaturalności 


ukazywanych sytuacji, wywołany. 
asynchroniznem obrazu i dźwię- 
zę 

Zasada, na której dokonywane 
jest rozwiązanie stereofonii w. 
kinach, jest taka sama jak w wy- 
żej Opisznym eksperymencie -z 
orkiestrą, jednakże istnieje jesz- 
cze wiele trudności technicznych 
do pokonania. W różnych kra- 
jach spotyka się różne typy apa 


ostatnie jednak słowo w _ tej 
dziedzinie nie zostało powiedzia- 
ne. 

W Związku Radzieckim produ- 
keja fiknów z dźwiękiem plasty- 
cznym dla szerokiego ekramu za- 
częła się w tym roku. Nakręcono 
trzy eksperymentalne filmy: re- 
portaż „Moskwa w dniu święta” 
— o defiladzie i zabawie ludowej 
w dniu Pierwszego Maja, krajo- 
znawczy film „Pod słońcem po- 
łudnia" — o kaukaskich górach 


wszechzwiązkowej wystawy rol- 
niczej. 

W poszukiwaniu — interesują- 
cych tematów dla tego rodzaju 
filmów _ kierownictwo kinemato- 
grafii ZSRR zleciło wykonane 
kolorowego reportażu na szeroki 
ekran z dźwiękiem plastycznym 
© V Festiwalu Młodzieży i Stu- 
dentów w. Warszawie. Film ten 
jest częścią prac prowadzonych 
przez realizatorów radzieckich i 
połskich, którzy wykonują kulka 
filmów o Festiwalu. 

Jeszcze za wcześnie na wycią- 
sanie wniosków z. tej pracy. Ja- 
sne jest jednak, że zwiększenie 
walorów _ akustycznych, które 
przynosi siereofonia — to przy- 


stra. Z lewej strony zadźwięczał 


innym budynku, 


położonym o 


lub może być uzupełnieniem [il- 


szłość filmu dźwiękowego. 


ŁUNA NAD PLOESTI 


cenariusz tego rumuńskiego filmu po- 
wstawał w latach szczególnego naporu 
jschematyzmu i to już tłumaczy wiele. 
Zapewne dlatego ogranicza się on tylko do 
prezentowania licznych, szlachetnych inten- 
cji, które nie mogą. niestety. znaleźć godzi- 
wego i przekonywającego kształtu artystycz- 


nego. 

Film, którego celem było pokazanie rewo- 
lucyjnych tradycji rumuńskiej klasy robot 
niczej w okresie drugiej wojny światowej. 
jej ofiarnej wałki z okupantem hitlerowskim 
i rumuńską reakcją — nie spełnia swego za- 
dania jako utwór. Pozytywni bohaterowie są 
często deklaratywni i mało zróżnicowani 
bohaterowie negatywni wyglądają. poruszają 
się i mówią. jakby przeniesiono ich do filmu 
z operetki. Bardzo nieprawdziwy jest ten 
świat negatywnych postaci — zwłaszcza że 
niepotrzebnie groteskowo przerysowany. Nie- 
potrzebnie zarówno dlatego, że przy równo- 
czesnym poważnym traktowaniu postaci pa- 
zytywnych następuje jakieś pomieszanie sty- 

, jak i dłatego. że groteskowi wrogowie 
obniżają wartość męstwa i ofiary głównych 
bohaterów. Na te tematy rozwodzono się już 
w recenzjach do znudzenia. Jakże jednak 
tego nie powtórzyć, gdy na ekran wchodzi 
pogrobowiec tej minionej epoki. 

Film „Łuna nad Ploesti* wykazuje naocz- 
nie. że agitacyjność sztuki nie ma żadnych 
punktów stycznych ze schematycznym upro- 
szczeniem. Przeciwnie: — agitacyjność i pro- 
pagandowość może być jedynie cechą dzieła 
prawdziwie artystycznego, nie schematycz- 


nego. Film agitacyjny musi pokazywać w 
pełnych, ostrych barwach całą złożoność 
i bogactwo życia społecznego. Natomiast film 
„Luna nad Ploesti* referuje jedynie widzowi 
skądinąd prawdziwe wydarzenia i sprawy. 
Nie potrafi ich zdynamizować i udramaty- 


wym. A. szkoda! Zmarnowano Eg zainte- 
resowania widza niezwykle ciekawym okre- 
sem w historii walczącej Rumunii. 

W. 1. 


Wesoło zaczyna się dla dzieci szkół warszawskich słoneczn 
fllmowy do młodzieżowego kina „Młoda Gwardia", 
towano poza tym wiele niespodzianek, z których najbardziej atrakcyjnie zapowiada się zabawa taneczna, 


na Pałacu Kultury 

w słoneczny wrześniowy ra- 

nek — w pierwszą niedzielę 

VIII Festiwalu Filmów Ra- 
Piękne wnętrza „Młodej 


dzieckich. 
„Przyj: rozdźwięczały 


Gwardii! 


się gwarem roześmianych uziecięcych 


głosów,  rozśpiewały się skocznymi 
taktami mazurków i kujawiaków. Ww 
rytm ortciestry 'wirują na parkiecie ta- 
neczne pary dzieci ze szkół warszaw- 
skich, wesele i radość zawładnęły nie- 
podzielnie uroczystą dostojnością pała- 
cowych sal. Kółeczko! Przeplatanka! 
Śpiewamy! — brzmi donośny głos wo- 
dzireja. A! teraz występy miniaturo- 
wych zespołów dziecięcych: śpiew, de- 
klamacje. 

Tę przyjemną niespodziankę — g0- 
dzinną zabawę przed seansem filmo- 
wym — zgotowało dla dzieci kierow- 
nietwo kin Pałacu Kultury. Wreszcie 
tupot nóg — biegniemy pędem do sali 
kinowej. Chmara : dzieci 'w jednej 
chwili obsiada fotele, nie grzeczuwa- 
jąc, że wiele miejsc jest tu zaczaro- 
wanych. Za chwilę szczęśliwcy, którzy 
usiedli ma tych zaczarowanych miej. 
scach, otrzymują w nagrodę jżki 
Powoli gwar cichnie i rozsuwające się 
firanki lu ukazują tytuł radzie- 
ckiej bajki filmowej: „Królewna żab- 
ka". 

Film jest dubbingowany, nie potrze- 
ba więc chóralnie czytać napisów. 
Dziewczęta i chłopcy z przejęciem śle- 
dzą perypetie żabiej królowej, a tym- 
czasem opodal odbywa się wesoła za- 
bawa dla innej grupy dzieci. I gdy w 
południe syta wrażeń i emocji dzie- 
ciarhia zbiega pędem ze stopni Pał. 

— radosne twarze świadczą, że d: 
siejszy poranek filmowy na długo po- 
zostanie w jej pamięci. 


* 


Przed okienkami kasowymi zgroma- 
dził się pokaźny tłum ludzi, pragną- 
cych obejrzeć nowy festiwalowy film 
radziecki _ „Na bezludnej wyspie". 
Wśród czekających dużo  wycieczko- 
wiczów — (przyjechali tu z Łodzi, Ra- 
domia i innych miast. Pierwsze kroki 
skierowali do Pałacu Kultury. Warto 
przecież pójść na film festiwalowy, a 
przy okazji zobaczyć jak wygląda 
wnętrze Pałacu. 
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wrześniowa niedziela — odwiedziny w Pałacu Kultury i Nauki, to nie lada gratka. Idziemy na poranek 


NA PORANKU 
FILMOWYM 
W PAŁACU 
PRZYJAŹNI 


Mały Tadzio Rossa nie dostaje jeszcze nogami do podłogi i chyba 
miewiele razy w życiu był w kinie. Ale treść radzieckiej bajki 


filmowej 


jest. 


jak widać, naprawdę niezwykle interesująca. 


które w czasle Festiwalu Filmów Radzieckich wyświetla dla dzieci radzieckie bajki fllmowe. W Pałacu przygo- 
połączona z pięknymi występami najmłodszych artystów. 


Przy -wejściu do wspólnego hallu 
obu kin czuwają bileterki Helena 
Kruk i Józefa Sytwestrzak. Trochę za- 

ieszania sprawiają, jak zawsze, nie- 
sforni 'widzowie, którzy chcą koniecz- 
nie oglądać film z dziećmi na kola- 
nach; jest także kłopot z wycieczkami 
których uczestnicy ciągle się- gubią i 
szukają. Jednak - energia  bileterek, 
uśmiech, a czasem i rwtrącony z iście 
warszawskim humorem dowcip spra- 
wiają, że nawet goście z odległych za- 
kątków Polski czują się tu jak u sie- 
bie w domu. 

Około południa ma zalane słońcem 
ulice wychodzą widzowie pierwszego 
rannego seansu. Zapewne wrócą jesz: 
cze, by obejrzeć inne filmy festiwalo: 
we, a teraz korzystając z pięknej po- 
gody zapełniają tramwaje zdążające v 
stronę Wisły. 


* 


W niedzielny wieczór 11 września 
plać ienii 
się w gigantyczną salę kinową. 

ściło się tu bez trudu około sześćdzie- 
sięciu tysięcy warszawiaków. Przyszli 
na „Fikmowy Wieczór Kamawałowy* 
— urządzony z okazji VIII Festiwal 
Filmów Radzieckich "przez Stołeczn; 
Zarząd Kin i redakcją „Expressu Wie. 
czornego'. 

Na umieszczonym nad estradą ekra 
nie oglądano fragmenty filmów festi- 
walowych, przeplatane występami ar. 
tystów scen stołecznych. Wielkim po- 
cieszył się _ błyskawiczn: 


stępujących w mich aktorów. Ci 
śród uczestników Konkursu, kl 


"pierwsi odgadli jak ma na imię tan: 


cerka Ułanowa z filmu „Romeo i Ju 
lia*, w jakim filmie grają * aktorzy 
Kriuczkow i Judin, gdzie. występujć 
piętnastoletnia artystka —=_ otrzymali 
karnety do kin ważne w okresie fe. 


„stiwału:  - 


Przy dźwiękach muzyki wesoło ba. 
wiła się Warszawa w pogodny wie. 
czór. W oddali świetlny neon ogłaszał 
że Festiwal Filmów Radzieckich zosta! 
otwarty. 

JERZY PELTZ 
(Zdjęcia CAE — Kubiak) 


Ależ ta kolejka wolno się posuwa... Nie, to tylko złudzenie, w oczekiwaniu 
na bilet czas się dłuży. Jeszcze parę minut i już możemy wejść do Pałacu. 


—<PRRCTT EWĄ 


loty kin Pałacu Kultury przyciągają ciekawych. Grają właśnie nowy festiwalowy 
h radziecki o przygodach mai rzy-rozbitków. Chwila „śmiałej* decyzji i stajemy pędem na salę. Z dala dobiegają dźwięki muzyki, zabawa. dziecięca 


le we wnętrzu Pałacu. ą zaczęła, szkoda każdej minuty. Jeszcze kilka schodków i już tańczymy. 
miejsca znajdą się dla wszystkich. Filmy festiw. 
Jatńt 1 „Młoda Gwardia, seanse zaczynają się jak zwykie co podzinę 


Tu można się wyhasać do woli w skocznych mazurkach | oberkach. Tań- 
czymy więc, gdyż niedługo pójdziemy na seans  fllmowy, który... 


„.jest, jak widzimy, bardzo zajmujący. Przygody królowej żab pochłonęły. bez 
reszty młodych widzów, ale i mamusie z wielkim zaciekawieniem oglądają film. 
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ić jesteśmy zbyt biegli w bułgarskiej 
N historii okresu międzywojennego. Kraj 

właściwie niedaleki, a przecież tak 
mało jeszcze odkryty dla naszych zaintere- 
sowań literackich, kulturalnych, .. gospodar- 
czych. Nie jest to oczywiście bez przyczyny. 
Okres dwudziestolecia nie sprzyjał zbliżeniu 
między narodami. 

Jedną z dróg, Którymi dopiero od dziesię- 
ciu lat płynie do nas wiedza o Bułgarii, to 
film. Młoda ale ambitna kinematografia 
bułgarska pokazała już na naszych ekranach 
kilka pozycji. Spośród nich zapamiętaliśmy 
zwłaszcza ciekawy, naprawdę przez twórców 
przeżyty film „Alarm". Był to dramat o le- 
matyce okupacyjnej. Z tematyką współczes- 
ną natomiast w "Bułgarii, tak jak i gdzie 
indziej — Kiepsko. 


Obecnie oglądamy „Bohaterów września”. 
Jest to film historyczny, którego większa 
część akcji rozgrywa się we wrześniu 1923 r. 
Całość obejmuje okres rozleglejszy, bo od 
r. 1918 do 1923. Okres ten jednak, poza 
wrześniem 1923, potraktowali realizatorzy w 
sposób skrótowy, jako historyczne tło, 
zbędne dla wprowadzenia w wypadki rewo- 
lutyjnego września. 

Na ekranie widzimy dwóch bohaterów — 
Stefana j Piotra. Poprzez ich osobistę lu: 


ków: 
„BOHATEROWIE. 


WRZEŚNIA” 


ukazują nam autorzy szmat proletariackiej 
historii. 

Jest rok 1918. Łuna rosyjskiej rewolucji oświetliia 
drogi daleko poza granicami swego kraju. Dotarła 
1 do okopów Bułgarii. Odziany w mundur robotnik 
i chłop bułgarski bratał się z obcymi mu dotąd 
ludźmi w wojskowych szynelach. Broni nie pozwo- 


lil jednak zardzewieć, Skierowa] ją na wrogów we 
własnym kraju. Od tej chwili rozpoczyna się trud- 
na, bohaterska karta walki z burżuazją. We wrze- 
śniu 1923 r. niemal cały kraj obejmuje antyfaszy- 


stowskie powstanie. Stanowi ono odpowiedź na 
wypadki poprzednich miesięcy. W czerwcu 1923 r. 
dochodzi bowiem w Bułgarii do przewrotu. Libe- 
ralno-burżuazyjny. rząd premiera Stambolijskieko 
zostaje obalony, sam Stambolijski zabity. Władzę 
zdobywają faszyści. Wykorzystując błędy popełnio- 
ne przez Komunistyczną Partię Bulgari, rozpoczy- 
nają we wrześniu frontalny atak na klasę robotni- 
czą. W Bułgarii dochodzi do wojny domowej. 

1 właśnie ten mało znany fakt jest szczególnie 
da nas interesujący. Nie mieliśmy dość jasnego 
wyobrażenia o rożmiarach walki klasowej w Bul- 
garii, nie znaliśmy dokładnie siły i znaczenia ów- 
czesnej Partii Komunistycznej, która potraflia 
porwać za sobą i poprowadzić szerokie masy do 
zbrojnego powstania. Bułgaria była tym krajem, 
w którym przykład rosyjskiej rewolucji padł na 
szczególnie podatne podłoże. 

Mimo — przejściowych sukcesów, wrześniowe 
powstanie załamuje się. Za silny jest jeszcze na- 
cisk zjednoczonej soldateski Bułgarii i zagranicz- 
nej reakcji. Jednak doświadczenie powstania nie 
minie. Nie było bowiem jeszcze w historii ruchu 
robotniczego takiej walki, która bylaby walką 


zmarnowaną. Każda z nich, zwycięska czy też za- 
kończona klęską — uczy. Wiele nauczyła też ro- 
botników Bułgarii klęska wrześniowego powstania. 
Podniosła i poszerzyła ich świadomość, przyczy- 
niła się do odrzucenia starych błędów. Bohatero- 
wie września zaczęli trudną walkę zakończoną peł- 
nym zwycłęstwem w 21 lat później. 


Reżyserem filmu „Bohaterowie września” 
jest Zachary Żandow. Ten sam, który zrea- 
lizował wspomniany na początku „Alarm 
A więc reżyser inteligentny, myślący, iwraż- 
liwy, Na drodze twórczej a _ „Bohate- 
rowie września" nie są jednak krokiem na- 
przód w porównaniu z „Alarmem*. Są na- 
tomiast niewątpliwie krokiem ku nowej te- 
matyce, ku filmom z dużą ilością scen ma- 
sowych i batalistycznych. Z wiełu scen fil- 
mu (przede wszystkim batalistycznych i roz- 
grywających się w sztabie rewkomu) oraz. z 
potraktowania niektórych postaci wyraźnie 
odczytać możemy wzprowanie się na radzie- 
ckich filmach rewolucyjnych. Jest ono jed- 
nak zbyt fotograficzne, mało twórcze (np. 
upozowanie postaci Dymitrowa i Kolarowa 
nad mapą w sztabie rewkomu do złudzenia 
przypomina podobne sceny z Leninem i Sta- 
linem), Zbytnia ilustracyjność i słabe udra- 
matyzowanie całości — to ostatnie pretensje 
do tej ekranowej kroniki historycznej. 


WŁADYSŁAW LESZCZYŃSKI 


Z WYDAWNICTW 


Z KAMERĄ FILMOWĄ NA BUDOWIE PAŁACU KULTURY I NAUKI 


Reżyser Jan Jacoby przy kamerze filmowej 


Historia imponującej Dudo- 


niewyczerpany mate! 
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leniowy dla naszych Dudowni- 
wy Pałacu Kultury i Nauki to czych, to przykład zastosowa- 
szke- nia najnowocześniejszej tech- 


niki i organizacji w metodach 
wznoszenia _ wysokościowców. 
Dobrze się więc stało, iż Wy- 
twórnia Fiimów Oświatowych 
podjęła się realizacji szeregu 
filmów instruktarzowych na 
różne temąty związane x pro- 
cesem budowy. Na pewno fil- 
my takie, jak „Konstrukcja, 
stalowa wysokościowca*, „Mon 
taż iglicy", „Roboty dekar- 
skie*, „Sztuczne marmury" i 
inne,” nie tylko potrafią być 
użyteczny: podręcznikami 
budownictwa, lecz także inte- 
resującymi Kronikami realiza- 
cji wielkiego dzieła. Filmy te, 
a było ich aż. trzydzieści, wy” 
konała  kllkuosobowa ekipa 
WFO z reżyserem Janem Ja- 
coby na czele. 

Jeż. Jacoby miał niełatwe 
zadanie. Rozmiary i wysokość 

jektu, wielkość zagadnień, 
które domagały się filmowa” 
nia, tempo budowy — zmusza- 
ły do nieustannej gotowości 
zespołu, by nie uromić żadne- 
ze ważniejszego szczegółu pi 
cy i utrwalić go ma taśmie. 
A przy tym liczne trudności 


techniczne w operowaniu ka- 
merą, w uchwyceniu istotnych, 
a często jednak nie dających 
się sfilmować fragmentów pra- 
cy, nieprzewidziane kłopoty. 
piętrzące się z dnia ma dzień 
przeszkody. Wszystko jednak 
zestaje szczęśliwie, choć nie 
Bez walki i perypetii przezwy- 
<iężone, a w rezultacie żmud- 
mej roboty filmowców powstał 
jedyny w_ swoim rodzaju film... 
w 30 aktach. 

Nie tylko film, bo oto reż: 
ser Jacoby okazał się również 
dobrym publicystą, obdarowu- 
jąc nas żywa napisaną, cieka- 
wą opowieścią © przebiega 
realizacji owych — filmów. *) 
Książka ma podwójną wariość 
— zapoznaje poprzez pracę 
ekipy filmowej z budową -Pa- 
łacu (a robi to 1 wdziękiem 


w przystępnej formie)  oraż 
*) Jam Jacoby: „KAMERA 


WYŻEJ*. Okładka wg projck- 
tu S. Gospodarek. 
Agencja Wydawnicza. Warsza- 
wa, 1955. Str. 116 - ilustr. Ce- 
na '10 zł. 


Filmowa d 


mówi o warsztacie realizator- 
skim, popularyzując sprawy 
twórczości filmowej. 

Okazuje, się że nawet film 
instruktarzowy, tak zdawało- 
by się bardzo” „szkolny* ro- 
dzaj filmowy — może dąć wić 
le emocji twórczych, a reali 
zatorom stworzyć warunki 
przeżycia wielu przygód god- 
nych z kolei uwiecznienia na 
taśmie. 

Jestem przekonany, że „Ka- 
mera wyżejć — to najlepsza 
akitacja do zawodu filmowca- 
oświatowca, i jeżeli zapali ko- 
goś do wstąpienia w szranki 
filmu instruktarzowego i po- 
pułarno-naukowego — będzie 
w tym spora zasługa reż. Ja- 
<oby'ego. 

Książka zawiera nieco zdjęć 
z budowy Pałacu i pracy eki- 
py filmowej. Tu drobna pre- 
tensja o tę wstrzemiężliwość, 
be przecież zwiększenie licz- 
by fotografii przynajmniej w 

Śjmasób podniosłoby znacz- 
mie atrakcyjność wydawnic- 
twa 


s. z. 


EJ „KONIK: 
F* m 


Scena z gruzińskiej komedii reż. Siemiona Dolidze pt 


ie trudno się domyśleć, jakie mogą 
N wyniknąć nieporozumienia, gdy w jed- 

nym kolchozie mieszkają dwie młode 
i ładnie dziewczyny o tym samym imieniu 
i nazwisku, ale o zupełnie różnym usposo- 
SĘ jedna — rozsądna i pracowita, dru- 

— trzpiotowata i lekkkomyślna; gdy w jed- 
nej z nich zakocha się młody architekt 
z. miasta, myłąc okoliczności dotyczące uko- 
chanej ze sprawami jej imienniczki, i gdy 
w międzyczasie główna bohaterka przeżyje 
wewnętrzną metamorfozę, zrozumie. swe 
błędy i wzorowo się upozytywni. ż 

Taka jest kanwa fabuły gruzińskiej kome- 
dii „Konik Polny", będącej adaptacją bardzo 
popularnej w Związku Radzieckim sztuki 
scenicznej. 

Autorzy adaptacji nie zadali sobie jednak 
wiele trudu, by przeriosząc sztukę na ekran 
przystosować ją do wymagań i możliw 
filmu. Chociaż rozszerzyli gdzie się dało ra- 


L. Abaszidze i R. Czchikwadze — para 


POLNY” 


„Konik polny” 


my sceny, to pozostała jednak teatralność 
dialogu. W rezultacie, mimo wiełu zabaw- 
nych sytuacji, tempo filmu raz po raz. słab- 
nie, wielosłowie kradnie metry taśmy, które 
mogłyby obrazowo wygrać malownicze śro- 


Przełom 
Konikiem Polnym, jest nazbyt już umow- 
ny — od połowy fifmu dziewczyna zmienia 


ne znikają bez śladu i akcja poprzez nie- 
groźne perypetie łatwo zmierza do happy- 
endu. 

O ile aktorki w tym filmie potrafily tem- 
peramentem i wdziękiem ożywić swe role, 
to główny amant pozostał odświętnie sztyw- 
ny _i papierowy. 

Przyjemne są gruzińskie piosenki, których 
w tym filmie nie brak. 
JAN ŁĘCZYCA 


głównych bohaterów filmu „Konik polny" 


CO UJRZYMY RA EKRANIE? 


S6L 
(Salt ot earth) 


Scenariusz: Michael Wilson 
Biberman | 


Simon Lazarus 

Muzyka: Sol Kaplan 

Wykonawcy: Esperanza Quintero — 
Roskura Revueltas, Ramon _ Quinte- 
ro — Juan Chacon oraz Wii Geer, 
David Sarvis, Mervyn Wililams, E- 
A. Rockwell, Henrietta Williams, An- 
gela Sanchez i Florinda Alderetie. 

Produkcja: „Idependent Produ 
tions Corporation" and „The Interna- 
tona! Union of Mine, Mil and Smel 
ter" (USA) — 1933. 


Dramatyczna historia walki gór- 

ników organizujących strajk w 

stanie New Mexico (USA).. Film 

zdobył Grand Prix a _festiwa- 

łu w Karlovych Varach (1954) 
. 


MISTRZ ŚWIATA 
(Czempion mira) 
Scenariusz: W. Jeżow I W. Sołowiew 

w. Gonczukow 
G. Gariblan 
Sołowiew-Siedoj 
Wykonawcy: Ilia Gromow — A. 
wanin, Fiodor Bessonow — W. Met 
Kostla — W. Gulajew, Ni 
N. Czeredniczenko, Kława — 
L. Krepko- 

gorska, „| Waslutyński, 
Grisza — N. Wasiutyński, Korabiew — 
A. Selowiew, Dziadek _Timofiej — N. 
Komissarow, Paweł Timofiej — W. 
Tierentiew, Potapicz — G. Swietłania 
oraz W. Wołodin, W. Maruta, K. Mi- 
chajłow i inni. 

Produkcja: Wytwórnia Filmów Fa- 
bularnych im. M. Gorkiego (ZSRR) — 
1954. 


Film sportowy ze środowiska 

radzieckich. zapaśników. Uka- 

zuje niełatwą drogę sportowca 

do tytułu mistrza świata 
. 


SKĄD MY SIĘ ZNAMY?.. 
(My s wami gdle-to wstrieczaliś) 
Scenariusz: W. Polakow 

N. Dostali i A. Tutyszkin 
Jekieiczyk 

A. Lepin 

Wykonawcy: Aktor Maksymow — 
A. Rajkin, Aktorka Lewkojewa, jego 
LL. Celikowska, Naczelnik 
M. Janszin, Dyrektor teatru 
. Merkuriew, Fotograf — A. Be- 
miaminow, Weronika Pilatonowna — 
M, Mironowa, Afanasij Iwanowicz — 


„Mosfllm* (ZSRR) -- 


złożona z 


satyryczna 
wielu scenek estradowych po- 
wiązanych zabawnymi przygoda- 
mi pary aktorów na wczasach 


Komedia 
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Nagrode Pierwszego Srebrnego Lwa otrzymał film radziecki „Trzpiofka*, = 


wedlug noweli Czechowa, reżyserii Samsonowa, 
filmowców | krytykę za najlepszą pozycję tegorocznego festiwi 


Dyplomatyczna obsługa 


Wytwórnia amerykańska Me- dora USA 'we Włoszech, Claire 
tro-Goldwyn-Mayer nadesłała na Booth Luce, film nie został do- 


Festiwal Filmowy w Wenecji puszczony do wyświetlania na 
pełnometrażowy film reżyserii XVI Międzynarodowym Festiwa- 
Richarda Brooksa pt. „Szkolne lu Filmowym w Wenecji ze 
dżumgle* (tytuł - oryginalny względów „prestiżowych”. Prasa 


„Blackboard jungle"), poświęcony włoska donosi, że przedstawiciel 


ZAWADZYJ, 
zd 


Metro - Goldwyn - Mayer,  Shery 
protestując przeciwko zdjęciu til- 


problemowi przestępczości wśród 
młodzieży. Film ten przedstawia 


w pełnych prawdy obrazach mu z ekranu, oświadczył, iż po- 
dzieje nauczyciela i jego kon-  sunięcie pani Luce, mające na 
takty z młodzieżą. celu przemilczanie faktu  prze- 


'zą 
Na skutek interwencji ambasa- _ stępczości młodzieży, jest obłudne. 


Film ten uznan; 


został prz. 
w Wenecji. 


Jecka na Fe- 
w Went — reży- 

ja Łul 1 ar 

tystka łotewska Line Welta, 


A_ to przedstawicielki — 
kinematografii japońskiej. 


Wyniki festiwalu filmów dokumentalnych i dziecięcych 


W ramach XVI Międzynarodowego Festiwalu Filmowego,ew Wł- 
necji odbyły się również festiwale filmów dokumentalnych j dzie- 
cięcych. 

Na przeglądzie filmów dokumentalnych, na który nadesłano 107 
filmów produkowanych w 22 krajach, wyświetlane były filmy repre- 
zentujące następujące działy: techniki i pracy, reportażowy, geogra- 
ficzny, naukowy, oświatowy, sztuki, filmów rysunkowych, telewizji, 
medyczno-chirurgiczny. 

Grand Prix_ otrzymał film duński (reż. Bjórne Jerming Hansen) za 
film pt. „Kiedy płyną góry". Jury nagradzając ten film podkreśliło 
jego wysoki poziom artystyczny i' charakter apołeczno-humanitamy. 
Nagrodzony został również włoski film o życiu sycylijskich rybaków 
(reż. Vittorio Sala) pt. „Sezon połowu tuńczyka". 

Wielkim powodzeniem i uznaniem cieszyły się pozycje radzieckie 
i czechosłowackie, dokumentalne i dziecięce. ; 

W dziale filmów reportażowych nagrodzony został film radziecki 
(reż. B. Gulina) pt. „Łowcy tygrysów". Za majlepszą . fotografię 
otrzymał nagrodę reportażowy film radziecki (reż. S. Reiburta) pt. 
„Na brzegu Issik Kul". Dwie równorzędne magrody otrzymały — 
fim produkcji radzieckiej „W sercu. Arktyki" (reż. Trojanowskiego) 
i film belgijski pt. „Mangbetu* (reż. De Boe). 
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Z działu oświatowego pi "nagrodę otrzymał film czechosło- 
wacki B. Vosaklika pt. „Co wiemy o świetle", 

Na festiwalu filmów dziecięcych, ma którym spośród nadesłanych 
36 filmów nagrodzono 16 — Grand Prix otrzymał film produkcji 
czechosłowackiej pt. „Podróż w czasy prehistoryczne! (reż. Karola 
Zemana), który w interesującej formie przedstawia historię ziemi. 
Jury kładło nacisk ma wartości 'maukowe filmu, atrakcyjną akcję 
w połączeniu z dydaktyką. a 

2 dziedziny dziecięcych fiknów rysunkowych przyznano pierwszą 
nagrodę filmowi produkcji radzieckiej pt. „Niezwykły mecz". Wyróż- 
nienie otrzymał film czechosłowacki Edwarda Hotmana. „Piesek 
i kotek". * 

Pośród filmów rozrywkowych dla dzieci nagrodzono film produk- 
cji angielskiej pt. „Osiołek Tima Driscolla". Wyróżniony został peł- 
nometrażowy film radziecki reż. W. Ejsmanta pt. „Dwaj przyjaciele" 
(Psotnicy). 

Specjalną nagrodę otrzymał film włoski pt. „Srebma gondola" 
i angielski „Tajemnica ptasiej wyspy”. Odznaczona została również 
krótmetrażówka włoska „Poszukiwacze, 

Jury rozpatrując nadesłane filmy kierowało się wartościami arty- 
stycznymi, kładąc nacisk na treściaspołeczne i humanitarne. 


Filmy francuskie 
w Moskwie 


Tydzień filmu francuskiego w 
Moskwie, który odbędzie się. po- 
między 17 a 24 października br., 
zostanie uroczyście zainauguro- 
wany przez premiera Edgara 
Faure'a i ministra spraw zagra- 
nicznych Antoine Piney'a. Wy- 


świetlane będą następujące fil- 
my: „Cena 


strachu" . (Clouzot), 


Tygodnia Filmu 
Francuskiego udają się do 
Związku Radzieckiego wybitni 
artyści francuscy: Gerard Phili- 
pe, Yves Montand, Simone Sig- 
noret, reżyser Marcel Carnć, 
przedstawiciele francuskiej kine- 
matografii — Jacques Flaud i 
Robert Cravenne. 


Filmy radzieckie 
w Anglii 


Cztery lata temu w Anglii powsta- 
la organizacja „Platoflims«, mająca. 
na celu popularyzację flimów radzie- 
ckich. W pierwszym roku swego 
istnienia „Piatofilms" zorganizowała 
pokazy 3 radzieckich filmów fabu- 
larnych, dokumentalnych | rysunko- 
wych. W ubiegłym roku pokazy ob- 
jęły przeszło 46 filmów. 

Gdzie głównie wyświetla się te fll- 
my? „Piatoflims« nie jest organiza- 
Glą zhanatową, SBluróm wynatnau rl 
mów i fllmy swe rozpowszechnia po- 
za siecią kin. Pokazy urządzane są 
w klubach 1 lokalach związków za- 
wodowych, w lokalach organizacji 
społecznych i kulturalnych. 

Szczególne zainteresowanie budzą w 
Angill radzieckie fllmy dokumental- 
ne. Przede wszystkim interesują się 
nimi organizacje techniczne i związki 
zawodowe, I tak na przykład olbrzy- 
mie zainteresowanie wzbudził radzie- 
cki film dokumentalny „Wołga — 


Zdjęcie z 
dokumentalnego 


radzieckiego filmu 
„Wołga — Don” 


Don". Był on wyświetlany setki ra- 
zy i oglądali go zarówno członkowie 
parlamentu, jak 1 robotnicy porto- 
wi, marynarze, technicy, pracownic 
energetyki 1. budownictwa. g 

Wielkie zainteresowanie wzbudził w 
szerokich kręgach widzów angie 
skich ftllm pt. „Zaćmienie słońca 
Film ten wyświetlano we wszystkich 
prawie stowarzyszeniach astronomicz- 
nych, obserwątoriach, szkołach, iu 
stytutach. Dokumentalny film . ,, 
budowach Moskwy* cieszył się zaś 
dużym powodzeniem wśród pracow- 
ników budowlanych. A 

Szczególnym jednak uznaniem cie- 
szą się w Anglit radzieckie filmy ani- 
mowane. 

Również angielscy miłośnicy sportu 
znajdują coś dla siebie w bogatym 
dorobku kinematografii radzieckiej. 
Radzieckie fllmy dokumentalne o te- 
matyce sportowej ukazują ciekawsze 
spotkania sportowe, postacie popular- 
nych sportowców radzieckich, ich 
treningi, pracę 1 osiągnięcia. 

Wzrastająca stale ilość fllmów ra. 
dzieckich w Angili ma niewątpliwie 
duży wpływ na dalsze zbliżenie obu 
narodów. 


Scena z filmu radziec. 


go reżysera Leonida Łukowa pod tytułem: „Ku 


nowemu brzegowi", wyświetlanego na tegorocznym Festiwalu w Wenecji 


„Sen nocy letniej 
na festiwalu filmów szekspirowskich 


Dorocznym zwyczajem odbył 
się w Anglii festiwal filmów o0- 
snutych na sztukach Szekspira. 
W tym roku wyświetlane były 
trzy filmy: „Sen nocy letniej", 
„Hamlet* i „Henryk V. 

„Sen nocy letniej” — to film 
produkcji amerykańskiej stwo- 
rzony przez Maxa Reinhardta i 
Wilhelma Dieterle przed dwu- 
dziestu laty: Wyświetlanie go 
było znakomitą okazją do stwier- 
dzenia olbrzymich zmian*w trak- 
towaniu  szekspirowskich tema- 
tów na ekranie. Wystarczy — pi- 
szą krytycy — gdy porówna się 
ten film z „Henrykiem V" La- 


wrence'a Oliviera. „Sen nocy let- 
niej* jest istotnie mało szekspi- 
rowski, a poezję zastąpiła w 
nim pantomima. Rolę Hermii od- 
twarza Olivia de Havilland i jest 
ona najlepsza z całej czwórki ko- 
chanków. Puka gra Mickey Roo- 
ney,'a zabawnym, alę zupełnie 
nie szekspirowskim _ Spodkiem 
jest James Cagney. 

Prasa brytyjska odmawia temu 
filmowi mie tylko charakteru 
szekspirowskiego, ale w ogóle an- 
gielskiego, nazywając go mimo 
nazwisk wybitnych realizatorów 
i aktorów „ciężką teutońską pi- 
łą”, 


Ż festiwalu w Wenecji 


Czy poznajecie tę aktorkę? To Maria Fiore, niezapomłana Carmela z filmu 


„Nadziei za dwa grosze', 


na festiwalu cieszyła się wielką popularnością. 


System magnetycznego zapisu 
razu, karwy i dźwięku wchodzi 
do praktyki produkcyjnej 


Technicy przedsiębiorstwa „Bing 
Crosby Enterprises Inc." w Los 
Angeles opracowali 'w formie 
dojrzałej do przemysłowej eks- 
ploatacji system zapisu obrazu, 
barwy i dźwięku na jednej ta- 
śmie magnetycznej o szerokości 
2,25 cm. I 

Aparatura dla nowego systemu 
ma się ukazać na rynku w ro- 
ku_ przyszłym. A 


Krótko © wszystkim 


©_W następujących miastach Związ- 
ku Radzieckiego Zostaną wkrótce wy- 
budowane nowe lub rozbudowane 
istniejące ateliers filmowe: w Miń- 
sku, Rydze, Baku, Erywaniu i Tasz- 
kiencie. 


© We wrześniu br. ukończono w 
trii pracę nad filmem „Goetz von 
Berlichingen". Jest to sfilmowany 
dramat Goethego, który wystawiony 
był na scenie Burgtheater w _Wied- 
niu. Reżyseruje fllm Alfred Stóger. 


M 


© Sztuka G. B. Shawa „Bohatero- 
wwie” zostanie wkrótce sfilmowana w 
Anglii. Reżyseruje Peter Glenville, w 


roli głównej wystąpi . znany aktor 
angielski — Alec Guiness, 

© „Materiały, wzory, suknie" — to 
tytuł" popularno - naukowego _fllmu 
„Dety",  przedstawiającego rozwój 


nowej mody w Niemczech Demokr; 


tycznych. Film reżyserowała Lisetti 
Mahler. 
© Reżyser włoski Marco Fererl 


zrealizował fllm,: którego akcja roz- 
grywa się w końcu ubiegłego stulecia 
w czasie ' epidemii cholery, szalejącej 
w Kalabrii 1 dziesiątkującej tamtej- 
szą ludność. 


© wWybtiny reżyser włoski Alberto 
Lattuada debiutuję jako aktor fllmo- 
wy, występując w filmie reż. Moni- 
celiego pt. „Bohater naszych czi 
sów". Lattuada odtwarza rolę starsze- 
go siwowiosego, stątecznego jegomoś- 
cia. j 


© W Rzymie nakręcone zostały 
pierwsze sceny filmu według powie- 
$ci Lwa Tołstoja „Wojna i pokój”, 
reżyserii Kinga Vidora z udziałem 
Audrey Hepburn w roli Nataszy. Do 


Audrey Hepburn jako Natasza w fil- 


mie amerykańskim według powieści 
Lwa Tołstoja — „Wojna t pokój” 


scen batalistycznych zmobilizowano 
osiem tysięcy żołnierzy włoskich. Reż 
żyser zapewnia, że fllm ukończony 
zostanie jeszcze w tym roku. 


B James Stewart, amerykański 
aktor filmowy, który pracuje nad fil- 
mem o historycznym locie Karla 
Lindbergha, przybył do Paryża w ce- 
lu odtworzenia sceny wylądowania 
Lindbergha. * 


(© Greta Garbo, przebywająca od 
dłuższego czasu w Europie, ma raz 
jeszcze wystąpić w filmie. Jak ongiś 
wielka aktorka filmu niemego — Asta 
Nielsen, Greta Garbo zamierza po- 
dobno grać rolę Hamieta. 


© _W Belgradzie realizowany fest o- 
becnie film pt. „Powiewy miłości", 
w którym główną. rolę odtwarza 
piękna Desa Berit, zwana  jugosło- 
wiańską Lollobrigidą. Ń 


© Do końca roku wytwórnie filmo- 
we Moskwy, Leningradu, Swierdłow- 
ska i innych miast Związku Radziec- 
kiego nakręcą ponad sto filmów 
szkolnych, „przeznaczonych dla szkół 
technicznych, wyższych uczejni, szkół 
rzemieślniczych i kursów, 


a 
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PORTAŻ imi WIELKICH PO 


<TŚEBGĄ 


iedługa nawet podróż po 
'Rzeszowskiem i rozmowy z 

. Ukillku chociażby terenowy- 
mi pracownikami Okręgowego 
Zarządu Kin pozwalają na zo- 
rientowanie się, że jest to okręg 
ogromnych potrzeb, I bardzo za- 
niedbany. Samo miasto woje- 
wódzkie ma właściwie tylko 
dwa stałe kina — „Apołlo” i 

ik 


„Apollo* — kino największe w 
województwie — to obskurna 
dziura, brzydki, stary lokal bez 
poczekalni. Na dobitkę kino to 
znajduje się nad piekarnią cia- 
stek, Łatwo sobie wyobrazić jak 
się tu widz czuje datem. Budy- 
nek 'wymaga  matychmiastowego 
remontu (przebudowa kabiny, 
"sporządzenie dodatkowego wyj- 
ścia), mie ma jednak nadziei na 
przeprowadzenie tego remontu, 
ponieważ brak mieszkań zastęp- 
czych dla ludzi, Których w 
związku z remontem trzeba prze- 
siedlić. Pomogłoby tu szybsze za- 
kończenie budowy nowego kina, 
Niestety, trudności dokumenta- 
cyjne i materiałowe! 


ŻÓLWIE TEMPO REMONTÓW 


Kwestia budowy mowych i re- 
montowania starych kin — do- 
tychczas traktowana nie dość 
stanowczo — powinna znaleźć 
się w centrum zainteresowania 
tutejszego Okręgowego Zarządu 
Kin. W tym samym czasie, gdy 
w Krakowskiem zdołano odre- 
staurować sześćdziesiąt sal kino- 
wych, w (Rzeszowskiem jedynie 
w dziesięciu salach dokonano 


nąpraw i remontów, I choć obec- 
ne kierownictwo kładzie duży 
nacisk na _ usunięcie wszystkich 
braków — 
wygląda 


Sprawa 
"nadal 


remontów 
niezadowalająco. 


Restauruje się teraz pięć kin. 
Sytuacja jest jednak ciężka. Wy 
konawcy — spółdzielnie — mie 


ają materiałów, brak im ludzi, 
żądają, by Okręgowy Zarząd Kin 
dostarczył i jednych, i drugich. 
Skąd ów Zarząd ma wziąć ro- 
botników? Nie wiadamo. 


CZY ZAWSZE SLUSZNIE? 


Tę miełatwą sytuację Okręgo- 
wego Zarządu Kin pogarszają 
jeszcze działające obecnie tere- 
nowe komisje, które kontrolują 
stan budynków kinowych i ich 
zabezpieczenie _ przeciwpożarowe. 
Słuszna i konieczna akcja jest 
niejednokrotnie wypaczana. Zbyt 
często zdarza się, że brak zrozu- 
mienia dla społecznej roli kin i 
miejscowe porachunki dyktują 
niesłuszne decyzje. Bez potrzeby 
zamyka się kina lub wyznacza 
się nierealne .parodniowe termi- 
ny na usunięcie braków. Spe- 
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EGP oożyg 2 


cjalnie idzie tu o kina wiejskie 
pracujące ma wąskiej, a więc 
niepalnej taśmie. Dotychczas 
brak jest przepisów przeciwpo- 
żarowych dla kin tego typu, :Au- 
tomatycznie 'więc przenosi się 
przepisy dla kin  szerokotaśmo- 
wych. Najdrobniejsze nawet bra- 
ki grożą zamknięciem kina, czyli 
zlikwidowaniem _ najczęściej je- 


dymego miejsca kulturalnej roz- 
ję 
Większość ikin ruchomych nie 


'AZDOKyg 


Iwoniczu- 


Kino wiejskie w 
Zdroju (od niedawna I kat.) ist- * 
nieje od 1950 r. Kino wyremon- 
towano ostatnio, ale zapomniano 


np. o wentylacji. Kabina jest 
w ogóle projektowana bez gło- 
wy. Podobno jest ona przewi- 
dziana na dwa aparaty, tymcza- 
sem z trudem mieści się jeden. 
Drugi aparąt przydałby się oczy- 
wiście. Ludzie narzekają przecież 
na prymitywne warunki projek- 
cji z przerwami. 


Czy to więzienna brama? Nie — jest to budynek mieszkalny ł wejście do 
„reprezentacyjnego" kina w bądź co bądź mieście wojewódzkim, Rzeszowie 


jeździ po swej trasie, ponieważ 
po. przyjeździe do wyznaczonej 
miejscowości okazuje się, że 
miejscowa komisja wydała za- 
kaz wyświetlania filmów. Roz- 
porządzenie — to świętość! 

Doskonałym przykładem koli- 
zji między mozporządzeniem a 
rzeczywistością jest. sprawa ła- 
wek i krzeseł. _ Rozporządzenie 
każe je przytwierdzać 'do podło- 
£i. Nie godzą się na to miejsco- 
wi właściciele pomieszczeń, po- 
nieważ urządzają zabawy w 
tych salach. Jeżeli nie można 
krzeseł przytwierdzić do podłogi 
to — zgodnie z wozporządzeniem 
— należy je usunąć z lokalu. Nie 
trzeba przeprowajłzać żadnej: an- 
kiety. by stwierdzić, że to drugie 
rozwiązanie mie przypadnie wi- 
dzom do gustu. 


© SALACH — I NIE TYLKO 


Im głębiej w teren — tym go- 
trzej dzieje się w kinach. I tak 
jak w Okręgowym Zarządzie 
Kin czuje się żal do nadrzęd- 
nych instancji, które za mało 
troski okazują dla Rzeszowa — 
tak w terenie można usłyszeć 
sporo gorzkich słów  kierowa- 
nych pod adresem Okręgowego 
Zarządu Kin. 


ozk 


Braki ma nowe kino w Jaśle, 
wybudowane w latach 1948 — 
1951 dużym nakładem kosztów. 
Budynek kina został zaprojekto- 
wany także jako sala widowi- 
skowa i taneczna. To trojakie 
jego zastosowanie sprawiło, że 
sala kina „Syrena* w Jaśle nie 
jest wygodna. Nie  zrobipno 
podwyższenia podłogi, widocz- 
ność więc jest słaba. Scena jest 
za nisko, wobec czego ekran za- 
wiesza się nad sceną, choć po- 
winien być wmontowany na sta- 
łe. Sala jest mieakustyczna. Do- 
dajmy jeszcze, że i kabina wy- 
budowana została fatalnie, o 
otrzymamy obraz kinowego bra= 
koróbstwa. 


Znaleźli się teraz opiekunowie, 
którzy chcą zająć salę kina i 
przeznaczyć ją na powiatowy 
dom kultury. Nie wątpimy, że 
dom kultury jest w Jaśle po- 
trzebny, ale przecież nie tędy 
droga... iPrzykro, gdy sięga ktoś 
po gotowe, nie myśląc o społecz- 
nej krzywdzie, jaką wyrządzono 
by Jasłu zabierając kino. 


ACH, TO ZAOPATRZENIE... 


— Proszę spojrzeć na podło- 
gę — zwraca się do mnie ob. 
Sobko, kinomechanik z Iwoni- 
cza Te gumy na podłogę ka- 
biny przysłano nam wreszcie, 
ale jakie! Za krótkie, za wąskie, 
nie przykryją szczelnie całej 
podłogi. A przecież guma jest 
tu potrzebna. Nie tylko chroni 
przed porażeniem prądem, ale 
także przyczynia się do mniej- 
szego zapylania aparatury, uła- 
twia konserwację urządzeń. 
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Ww Iwoniczu brak głośnika 
kontrolnego 'w kabinie, brak 
adaptera. Pracownicy pożyczyli 
je z uzdrowiska, ale to świadczy 
niepochlebnie o pracy 1zeSZoW- 
skiego zaopatrzenia. 

"W sprawie nowych przepisów 
przeciwpożarowych 'wiełe się pi- 
szę, wiele się mówi, ale braków 
usunąć nie można, bo zaopatrze- 
mie mie dostarcza materiałów. 

Rzeszowskie zaopatrzenie po- 
winno się starać, aby zdobyć za 
wszelką cenę te materiały. Na- 
wiązywanie kontaktów z inny- 
mi okręgowymi zarządami kin 
pomogłoby niewątpliwie do roz- 
wiązania niejednej. trudności. 
Często mamują się części do 
aparatów tam, gdzie nie są aku- 
rat potrzebne. A może przydały- 
by się one w kinach innego 
okręgu? 

W Jaśle kontrola przeciwpoża- 
rowa wykazała konieczność 
wprowadzenia odpowiednich 
zamków do drzwi, uzupełnienia 
świateł bezpieczeństwa, przyśru- 
bowania krzeseł. Ząpotrzebowa- 
nie na materiały konieczne do 
dokonania tych przeróbek prze- 
Słano do Rzeszowa, lecz pozosta- 
ło ono bez echa. Jak wobec te- 
Bo sprostać wymogom  bezpie- 
czeństwa? 


NA CENZUROWANYM — 
EKSPOZYTURA CWF 


Kilka słów należy się i Eks- 
'pozyturze Centrali _ Wynajmu 
Filmów w Rzeszowie. Pomimo 
znacznej poprawy pracy tej pla- 
cówki zdarzają się jeszcze bez- 
myślne wypadki _ przysyłania 
taw. filmów powtórkowych w. 
bardzo krótkich odstępach czasu. 
Nie to jednak jest najważniej- 
sze. Żle jest, że dbałość o filmy 
pozostawia tu wiele do życze- 
nia. Widziałam źle, niedbale 


VAG Y 


sklejone taśmy, których założe- 
nie do aparatu w takim stanie 
mogłoby spowodować  zniszcze- 
nie paru metrów filmu. 

'Niechlujna konserwacja taśmy 
powoduje szybkie jej niszczenie. 
Czemu więc Centrala. Wynajmu 
Filmów nie postara się o po- 
dwójne pudła mieszczące dwa 
akty? Ciągłe zlepianie i rozle- 
pianie taśmy pozbawia widza 
pewnej części filmu, 

To bardzo miepełne jeszcze 
wyliczenie braków w kinach 
okręgu rzeszowskiego 


'ego Zarządu, 
Nadchodzący okres będzie wy- 
magać wzmożonej energii w sta- 
raniach o specjalną opiekę cen- 
tralnych komórek dla Rzeszowa. 


ELŻBIETA 
SMOLEŃ-WASILEWSKA 
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N*,956! wszystkie nasze klo- 
poty znajdowały dość we- 
sołe zakończenie. 

Zaczęło się od Szwedów 
Przyjechało ich dwóch. Jeden 
wysoki, przystojny, potężnie 
zbudowany blondyn  Gósta, 
drugi nieduży, starszy od kot 
legi, bardzo spokojny — John. 
Przyjechali, zamieszkali, dos- 
tali samochód i tłumacza. Tłu- 
macza — jednego z najlep- 
szych. 

I oto po pierwszym dniu 
zwróciii nam — nie samochód, 
nie mieszkanie, ale_ właśnie 
tłumacza, kolegę  Wróblew- 
sklego. / Byliśmy zdziwieni. 
Ostatecznie znaleźć faceta 
świetnie mówiącego po szwe- 
dzku — to nie taka prosta 
sprawa. A tu Szwedzi go nie 
chcą i to diabli wiedzą czemu. 
No, ale nie chcecie — trudno. 
Wasza sprawa, 

Minęły dwa dni. Szwedzi 
przychodzą i proszą o tłu- 
macza. Jesteśmy zdziwieni, 
ale bez słowa dajemy Wró- 
blewskiego. Widocznie wyczy- 
tali w naszych twarzach to 
zdziwienie, bo ze śmiechem 
zaczęli tłumaczyć: chcieli po 
prostu sprawdzić, czy kolega 
Wróblewski to naprawdę tlu 
macz, czy też „agent GPU! 
chcieli sprawdzić, czy w Pol- 
sce można się poruszać bez 
urzędowego „opiekuna 

Sprawdzili, przekonali się, 
że to wszystko co słyszeli U 
siebie to bzdury, więc złożyw- 
szy szczerą samokrytykę — od 
tej chwili już się z Wróblew- 
skim nie rozstawali. I chyba 
bardzo się z nimi zaprzyjaż- 
nili, bo przy odjeździe ściska- 
li go aż miło. 


BYŁY I WIĘKSZE KŁOPOTY 


Gorzej było jednak w wy- 
padkach całkiem odwrotnych, 
gdy tłumaczy w ogóle nie by” 
ło. Tak było np. z fllmowca- 
mi czechosłowackimi, którymi 
opiekował się reżyser Jerzy 
Passendorter, kolega przemiły i 
tłumacz wyśmienity. Dopóki 
była jedna ekipa filmowców 
czeskich — wszystko było w 
porządku. Kiedy jednak zje- 
chała grupa czechosłowackich 
fllmologów, a potem reżyse- 
rzy Vicek i Duba — Passen- 
dorter zaczął się dwolć, troić... 


SZTAMBUCH 


ZAPISKI PRACOWNIKA FILMOWEGO 


1 jedna miła blondynka cza- 
sem bardzo dlugo czekała. Na 
czworo podzielić się nie umiał. 
A szkoda, bo jak się ma ro- 
bić fllm pt. „Siedem zacnych 
grzechów głównych. 


ARAB W OŚRODKU 


Nieoczekiwane sytuacje przy- 
niosły ze sobą sprawy samo- 
chodowe. Na przykład którejś 
nocy wkracza do naszego po- 
koju smagły Arab z kędzie- 
rzawą brodą, wydatnym brzu- 
chem, ubrany w angielską 
kolonialną koszulę wojskową 
i_gabardinowe amerykańskie 
spodnie. Staje w progu, bro- 
dą trzęsie | wybałusza na nas 
oczy. A my na niego. Czort 
wie po jakiemu on gada? Więc 
po paru minutach martwej„ci- 
szy pytam nieśmiało: 

— Vous_desirez, Monsieur? 
SUI vous plalt? 

A__Arab okropnie krzywi 
twarz, łyska oczyma, jeszcze 
chwilę pożera pas krwawym 
wzroklem, a Włeszcie najczy- 
stszą nadwiślańską polszczy- 
zną powlad. 

— Co jest, u wielkiej aniel- 


kl? Z wytwórni mnie tu z 
ciężarówką przysłano, kapu- 
jesz pan? 


Araba z Powiśla przyjęliśmy 
serdecznie, szczególnie, 26 re- 
prezentował sobą wytwórnia- 
nego „Star: 


„KOCIAKI* NA PLAN! 


Obok wozów wiele kłopotów 
sprawiały nam „kociaki”. Zbie- 
iały się one w hallu hotelu, 
m przepędzane — sterczały na. 
ulicy, czyhając na bardziej 
atrakcyjnych gości, Były to 
„kociaki” niewinne, warszaw- 
Skiego chowu. po prostu — jak 
się wkrótce okazało — student. 
ki ogarnięte szałem cudzo- 
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KRZYZOWKA 
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film* (ZSRR), 


ZDJĘCIA KRAJOWE: Wytwórnia Filmów Fabularnych, Wytwór- 
nia Filmów Dokumentalnych (PKF), 
graficzna, Fr. Kądziołka, J. Stawicki, A. Tylczyński, Ł. Nartow- 
ski, archiwum. ZDJĘCIA ZAGRANICZNE: 
„Glancolombo* (Włochy); 
archiwum. 


„Mostlim, 


Centralna Agencja Foto- 


„Len- 
Cinerevue« (Francja), 


ziemszczyzny. Polacy — jak 
wiadomo — naród sprytny. a 
że „kociaki* były czasem Wca- 
le fadne, więc też nasi kole- 
dzy ubrani zresztą na modłę 


festiwalową nabierali panien- 
ki na „Francuza”, na „Szwaj- 
cara", na „Angllika* — z do- 


brymi rezultatami, osiąśnięty- 
mi dzięki narodowym zdolno- 
ściom lingwistycznym. 
Najgorsze było jednak to, że 
lubimy przesadzać. I oto jeden 
2 kolegów zaangażował „ko- 
ciaki* do filmu kręconego 
przez polską ekipę! Dziewczy- 
ny straciły trzy dni, czekając 


bezskutecznie na _ przyobieca- 
ną randkę z Bossakiem, póź. 
niej z Perskim, a wreszcie z 
Grigoriewem, którzy zresztą o 
niczym nie wiedzieli, 

Kiedy kawał się wydał 
„kociaki** zmieniły się w ty- 
grysice, ale szał zaraz minął, 
bo na horyzoncie ukazał się 
oryginalny, ciemnoskóry czło- 
wiek — Chandra Perera z Cej- 
lonu. I tu jednak nasze „ko- 
ty” zwojowały niewiele. Miły 
Chandra był bez kamery, a 
one koniecznie chciały grać 
Na nieszczęście dla światowej 
kinematografii, byliśmy ubo- 
dzy w sprzęt fllmowy. 


PROTOKÓŁ 
DYPLOMATYCZNY 


Osobnym zagadnieniem by- 
ły problemy protokołu dyplo- 
matycznego, jako że nigdy nie 
było wiadomo czy koleżanka 
Pine z USA — to coś więcej 
niż koleżanka Achla z Indii i 
czy winna przeważać sympa- 
tla dla NRD, czy NRF, której 
przedstawiciele koniecznie 
chcieli fotografować Warsza- 
wę z wysokości 32 pięter. By- 
ły to jedyne wypadki, kiedy 
patrzyliśmy na Pałac Kultury 
wrogo, z pretensją w oczach. 


ZGADNĄĆ 


Pozlomo: 5) Bohater filmu 
„Poddany”, 7), Imię_ „dziewicy 
orleańskiej", 2)" Uprzywilejo- 
wany kolor w kartach, 9) Cy- 
fra, 10) Wyrobione na drutach 
lub. szydełkiem, 11) Jednoczes- 
ny wystrzał z kilku dział, 13) 
Córka Tantala zamieniona w 
skalę, 15) „Wróg” hałasu, 18) 
Koc, '21) Miłyczny król trygij- 
skl ukarany za dumę wiecz- 
nym głodem i pragnieniem, 
22) Roślina ogrodowa, 23) Ini- 
cjały jednego z zrzeszeń spor- 
towych, 24) Miejsce dorócz- 
nych międzynarodowych poka. 
zów filmowych, 25). Zgrom: 
dzenia klasziorne. 

Plonowo: 1) Bajeczny ptak 
odradzający się z popiołów. 
2) Czwarta część kopy, 3) Ma- 
teriał pędny, 4) Bogini prze- 
znaczenia, 5) Taniec nowoczes- 
ny.-7) Reżyser filmu „Szwedz- 
ka zapałka”, 12) Imię Mesza- 
ros, 14) Autor „Szosy Wołoko- 
łamskiej", 15) | Rodzaj długiej 
kapoty, 16) Rodzaj tkaniny, 
1?) Na nim wspiera się czasz. 
ka, 18) „Polska” ryba, 19) Dzia. 
łanie bez pewności „efektu, 20) 
Postać z „Konrada Wallenro- 
da”. 

(3. Kłosowicz — Częstochowa) 


TYGODNIK 


1 listonosze. 
DRUKOWE RSW 


Najlepiej z dyplomacją da- 
wał sobie radę Grigoriew. Kie- 
dy spotkał się z Japończyka- 
mi-tilmowcami 1 kiedy oni 
wśród tysiąca wschodnich 
grzeczności -stwierdzili, iż Wy- 
mianie filmów z ZSRR prze- 
szkadza brak dyplomatycznych 
stosunków — Grigoriew śmie- 
jąc się wypalił: 

— Paka budut gawarit dipło- 
maty, pust my pagawarim! 

Grigoriew cieszył się wielką 
popularnością w_ festiwalowym 
kółku fllmowym. Wszyscy go 
Jublli. Czyż można bowiem nie 
lubić towarzysza, który na za- 

y kolegi belgijskiego, że 
Jakaś radziecka delegacja ba- 
wiąca swego czasu w Belgii 
zachowywała się trochę szty- 
wno 1 po sekciarsku — odpo- 
wiada ze śmieche! 


— Słowo honoru, jeżeli mnie 
zaprosicie razem z radziecką 
ekipą fllmową — obiecuję, nie 
będę sekciarzem. 

Myślę, że jeże warszawia- 
ków podbijali radzieccy goście 
pieśnią, tańcem | wspaniałym 
cyrkiem, to nas, filmowców, 
oczarował bez reszty Grigo- 
riew. Dusza-człowiek. 


OSRODEK PUSTOSZEJE 


No, | Szwajcarzy t Czesi 
Czechów oczywiście nie trzeba 
było do socjalizmu przekony- 
wać. Dwóch Szwajcarów tęż 
nie, ale przemiła Marianne 
pzy jachała tu z pewnymi opo 
rami. Na pewno nie wszyst- 
kie'one znikły, mimo to je- 
stem przekonany, że Marian- 
ne znajdzie się razem z nami 
w walce o pokój. 

Czesi ofiarowali nam piękne 
chusty 1 książki, od „Szwajca- 


1eż chustki 1 znacz- 
kt, Albańczycy pozostawili w 
darze śliczną książkę o swojni 
kraju 1 ręcznie cyzelowane 
srebrne broszki. Z wszystkim 


*całowaliśmy się serdecznie na 


„do widzenia”. Na „do widze- 
nia" — w Moskwie, Berlinie, 
Tiranie, Lozannie, Pradze. 

1 tymi pocałunkami brater 
stwa rozpoczynaliśmy „ó] 


cję zamknięcia”. To była bi 
dzo smutna operacja. 
Pustoszeje ośrodek, pusto: 


szeją ulice Warszawy. 


KAZIMIERZ DĘBNICKI 


JAKI TO FILM? 


TWIERBZA 
PANA 


IŁASOWA 


Z liter widocznych na rysun- 
ku ułóżcie tytuł filmu polskie- 
-go 


(L. Kruczenok — Włodawa) 


Rozwiązania należy nadsyłać 
w. terminie dziesięciodniowym 
od daty ukazania się numeru 
pod adresem redakcji z dopis- 
kiem na kopercie „Rozrywki 
umysłowe". Wśród ' Czytelni- 
ków, którzy nadeślą prawidło- 
we rozwiązanie przynajmniej 
jednego zadania, rozlosowane 
zostaną nagrody książkowe. 
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ZAKŁADY DRUKARSKIE I WKLĘSŁO- 

Warszawa, 


ADMINISTRACJA: tel. 


DRUK: 
„PRASA, 


NASZ NOWY 


Uwaga! Czytelnicy! | 


Zapraszamy Was do 
wzięcia udziału w naszym 
nowym konkursie — Ukła- 
dance Festiwalowej. 


Jakie warunki trzeba 
spelnić, by rozwiązać naszą 
układankę? SESIĘ 

Bardzo proste, Przede 
wszystkim trzeba obejrzeć 
filmy fabularne wyświetla- 
ne na tegorocznym Festi- 
walu "Filmów Radzieckich, 
Większość z Was na pew- 
no już je widziala, Na 
stępnie — zaopatrzyć się 
w arkusz papieru, nożycz- 
ki i klej. 


calą zabawę. Zauważyliście, 
że 


u góry, u dołu lub z boku. 
Przyklejając główki do od- 
powiednich marginesów o: 


ułeżyliście go 
wym miejscu.  Poprawcie 
więc błąd i maklejcie ca- 
łość na papierze. ; 


Zaczekajcie ai 

ukaże się następny numer 
„Filmu*. Znajdziecie w 
nim kupon, który trzeba 
będzie wypełnić; dołączyć 
do rozwiązania i dopiero 
_wtedy wysłać do redakcji 
„Filmu*. 


w następnym numerze 
podamy także wykaz 
50 OENNYCH NAGRÓD 


które rczlosowane zostaną 
wśród uczestników  kon- 
kursu. 


A zatem — życzymy 
Wam przyjemnej zabawy i 
prosimy o trochę _ cierpli- 
wości. 


72. WYDAWCA: FILMOWA 
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